Proletariusze 
wszystkich krajów 
łączcie się! 


T 


Z Wiednia rozległ się na caly świat 
poteżny głos rozsądku i prawdy 


Zebranie sprawozdawcze w Warszawie | 
z II sesji Swiatowej Rady Pokoju 


(i) 26 bm. Polski Komitet Obrońców Pokoju zorganizował | 
w Warszawie zebranie sprawozdawcze z wiedeńskiej sesji | 
Światowej Rady Pokoju. Wobec licznie zgromadzonych ` 
przedstawicieli społeczeństwa Stolicy sprawozdanie z obrad | 
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SFZZ wzywa masy pracujące świata | 
do jedności w walce o pokój., 


buna 


WARSZAWA — ŚRODA 28 LISTOPADA 1951 R. 


demokracje i niezawisłość narodową. 


Odezwa Rady Generalnej Swiatowej Federacji Związków Zawodowych 


(© BERLIN (PAP). Na sesi 


i Rady Generalnej Światowej 


sesji złożyli delegaci Polski — członkowie Światowej Rady i 
Pokoju prof. Leopold Infeld, Leon Kruczkowski i Ostap 
Dłuski. 

W prezydium zgromadzenia, | czonych zgłaszają obłudnie 
któremu przewodniczył prof. | deklaracje pokcjowe. Dzisiaj | 


Jan Dembowski — przewodni- 
czący PKOP — zasiedli człon- 
kowie Światowej Rady Pokoju 
i członkowie Połskiego Komite- 
tu Obrońców Pokoju, przedsta- 
wiciele polskiego świata nauki 


i kultury, organizacji społecz- | 
nych oraz przodownicy pracy | 
Stolicy, m.in. prof. Stefan 


Ignar. prof Stetan Pieńkowski. 
prof. Edward  Warchałowski. | 
red. Dominik Horodyński, Zo- 
fia Nałkowska, red. Konstanty | 
Łubieński, przodownik pracy | 
FSO na Żeraniu Ludwik Ku- 
trowski i inni. 

Zagajając zebranie członek 
Światowej Rady Pokoju, prze- 
wodniczący PKOP prof. Dem- 
bowski podkreślił olbrzymie | 
znaczenie obrad i uchwał se- | 
sji. które w okresie zaostrza - 
jącej się sytuacji międzynaro - 
dowej nakreśliły drogę walki 
narodów świata o zachowanie 
pokoju. „Światowy obóz po- 
koju — stwierdził m.in. mów- 
ca wśród burzliwych oklasków 
— reprezentuje siłę tak potężną. | 
że muszą się z nią liczyć ame- 
rykańscy podpalacze świata". 

Wiceprzewodniczący Świato - 
wej Rady Pokoju prof. Infeld 
w swym gorąco oklaskiwanym 
przemówieniu wskazał, iż O- 
brońcy pokoju na całym świe- 
cie w walce o uchronienie ludz- 
kości przed nową pożogą wo- 
jenną posługują się twórczymi 
czynami i słowami prawdy. 

„W Wiedniu na Światowej 
Radzie Pokoju — mówił prof. 
Infeld — gdzie razem przy 
jednym stole siedzieli delegaci 
narodów Związku Radzieckie - 
go, Polski, „Pakistanu, Egiptu. 
Japonii i tylu innych krajów — 
rozległy się potężne na cały 
świat słowa rozsądku i praw- 
dy, podczas gdy słowa i argu - 
menty naszych przeciwników są 
słowami cynizmu i kłamstwa" 

„Głos nasz dotiera głęboko do 
serc i umysłów ludzi — stwier- 
dza następnie prof. infeld 
dlatego też opuszczaliśmy Wie- 
deń z poczuciem wiary i na-| 
dziej w zwycięstwc sił pokoju 
Widzimy wyraźwie wyniki na- 
szej pracy Z pow odu naszej ak- 
cji pokojowej nie padły bom- 
by atomowe na Koreę. Du Bois 
został zwolniony W obawie 
przed naszą akcją pokojową 
rządy Anglii i Sianów Zjedno- 


Szybkie tempo ro 


sę + 3 | 
Í ność ludów kolon alnych, o pod- | nych. Zyski te starczyłyby 


| nam wszystkim. walka o lo. aby 


, powiedziałem: „co naszej stro- | 
| nie jest prawd? tak prosta 
| oczywista, jak te domy, fabry- 
l ki. uczelnie. szpi'ale i budynki. į 


mogą one przygotowywać agre- 
sję tylko za par.wanem fraze- 
sów pokojowych 

Plany i strategia naszej dzia- 
łalności są proste: uporczywa 
walka o zrealizowanie tych 
wszystkich idei i celów. które | 
już sformułowane zostały na 
wielkim Kongresie Warszaw- 
skim. a więc: zakaz broni ato- 
mowej, walka o rozbrojenie. 
walka przeciw uzbrojeniu Nie- | 
miec i Japonii, walka o wol-; 


niesienie stopy życiowej ludz- 
kości, walka o wzajemną wy- 
mianę kulturalną pomiędzy na- 
rodami, wałka o czystość nau- 
ki, to znaczy o to aby nauka 
nie służyła wojnie. a służyła 


przedstawiciele 5 wielkich mo- 
carstw zasiedli grzy wspólnym 
stole i zaczęli ze sobą rozma- 
wiać Wałka o to, aby ONZ 
stała się narzędziem pokoju, a 
nie agresji W walce tej bronią 
naszą są czyny i sława prawdy. | 

Na Światowei Radzie Pokoju 


i 


na gruzach dawnej Warszawy 
Dlatego nasze też będzie zwy- | 


cięstwo'". 

Członek Światowej Rady 
Pokoju Leon . Kruczkowski 
omówili zagadnienia wymiany 


kulturalnej między narodami. 
którym poświęcony był drugi 
punkt porządku dziennego Se- 
sji Wiedeńskiej. 

(Przemówienie L. Kruczkow- 
skiego podajemy na str. 2). 


Obszerny referat o przebiegu 
obrad Sesji na tle obecnej sy- 
tuacji międzynarodowej wy- 
głosił członek Światowej Rady | 
Pokoju i członek Prezydiu:n 
PKOP Ostap Dłuski. Referat į 
przerywany był owacjami aa! 
cześć Związku Radzieckiego | 
Józefa Stalina Chorążego 
pokoju światowego. 

Wśród burzliwych oklasków 
zgromadzeni jednomyślnie przy- 
jeli uchwałę wyrażającą pełne 
poparcie dla uchwał Wiedejt- | 
skiej Sesji Światowej Rady Po- | 
koju. 

(Referat Ostapa Dłuskiego ìi 
treść uchwały podamy oddziel- | 
nie). . 


zbudowy 


i mechanizacji 
kopalń dolnośląskich 


(f) Sumy przeznaczone na rez, 
budowę kopalń dalnośląskich - s 
w roku bież kilkakrotnie więk- 
sze. niż w r 1949 Zwiększone 
inwestycje mają na celu eks- 
p'oatację nowych pokładów wę- 
gla. Budowniczowie wielkie] 
międzykopalnianej kolejki lino- 
wej w Wałbrzychu przystąpili 
już do budowy ostatnich mos- 
tów ochronnych  Odwodniono 
dalszy szyb węglowy Oraz roz- 
poczęto wydobycie w Innym 
szybie zatopionym w r 1935. 


W centralnej stacji kompreso- 
rów uruchomiony został nowo- 


czesny kompresor 0 wielkiej 
wydajności, wyprodukowany | 
zmontowany przez robotników 


czechosłowackich Umożliwi on 
lepsze zaopatrzenie szeregu ko- 
palń w sprężone powietrze. uru- 
czamiające młotki i maszyny 
górnicze Równocześnie zakoń- 
czono budowę rurociągu umož- | 
liwiającego dostawę sprężonego | 


powietrza do jednej z oddało- 
nych kopalni. 

Szybko postępują roboty e- 
lektryfikacyjne, szczególnie «w 
kopalniach „Bolesław Chrobry“ 
„Mieszko” i „Nowa Ruda“, gdzie 
przy przewozie głównym zasto- 
sawane będą polskie łokomo- 
tywy elektryczne LD-1 i LD-2. 

Rozbudowa kopalń ma. rów- 


nież na celu zapewnienie górni- | 


kom należytych warunków bez- 


pieczeństwa i higieny pracy W 


kopalni „Bolesław Chrobry“ 
wykonuje się w szybkim tem- 
pie budowę wielkiej łaźni gór- 
niczej Rozpoczęto*również przy- 


gotowania do budowy podob- | 


nej łaźni przy szybie „Witold: 
w kopalni „Wiktoria“ 

Na rozbudowę szkół i inter- 
natów górniczych wydatkowano 
w roku bież około 7 milionów 
zł M in. przy kopalni im. Tho- 


| rera dobiega końca budowa du- 


żej szkoły przemysłowo-górni- 
czej. 


Dar Marszałka Rokossowskiego 
dla warszawskich ognisk muzycznych 


(f) W ostatnich dniach Mar- 
szałek Konstanty Rokossowski 
ofiarował  ogniskom muzycz- 
nym. prowadzonym przez War- 
szawskie Towarzystwo Mu- 
zyczne im. St Moniuszki, 2 
pianina. które umożliwią po- 


bieranie nauki 70 dzieciom. l 


Zarząd Towarzystwa prze- 
kazał Marszałrowi  Konstain- 


temu Rokossowskiemu gorące 


podziękowanie, prosząc jed- 
nocześnie o przyjęcie zapew- 
nienia. że zarząd nadal wytężać 
będzie wszystkie siły, aby speł- 
niać zadanie upowszechnienia 
kultury muzycznej w Polsce, 
zgodnie z tradycjami istnieją- 
cego 80 lat Warszawskiego To- 
warzystwa Muzycznego, tra- 
dycjami Moniuszki, Karłowi- 
cza. Noskowskiego i Wieniaw- 
skiego. 


Wystep artystów leningradzkich 
dla robolników Ursusa 


() W dniu 25 bm. odbył się 
występ czołowych artystów Le- 
ningradzkiego Dramatycznego 
"Teatru im. ,Puszkina dla ro- 
botników Ursusa. 

Wielką salę - Domu Kultury 
w Ursusie wypełniły tłumy ro- 
botników. W występie wzięli 
udział: Ludowy Artysta ZSRR, 
laureat Nagrody Stalinowskiej 
— A. Borysow, Ludowy Arty- 
sta ZSRR. laureat Nagrody Sta- 
linowskiej M. Czerkasow. 
Zasłużony Artysta RSFRR. lau- 
reat Nagrody Stalinowskiej 
W. Merkuriew, Ludowy Arty - 
sia RSFRR. laureat Nagrody 
Stalinowskiej — J. Tołubiejew, 


Zasłużona Artystka RSFRR 
H. Miedwiediewa i inni. 
Na program występów arty- 


stów radzieckich złożyły się: 
recytacje wierszy poetów ro- 
syjskich i radzieckich oraz 


fragmenty ze sztuk i filmów. 
Artyści radzieccy przyjmo - 
wani byli przez publiczność ro- 
botniczą burzliwymi oklaska - 
mi. Za gorące przyjęcie, zgo- 
towane gościom radzieckim. po- 
dziękował w krótkich słowach 
M. Czerkasow. Gościom 
wręczono wiązanki kwiatów. 
Artyści radzieccy dali rów- 


nież występ dla pracowników 
Ministerstwa Górnictwa. 


i 


Federacji Związków Zawodowych, która odbyła się ostatnio 
w Berlinie, uchwalono odezwę do mas pracujących całego 


pięcioma wielkimi mocarstwa- 
mi, wycofania  najezdźczych 
wojsk z terytoriów i wód tery- 


torialnych innych krajów oraz: 


| zycji 


świata. 


Rada Generalna stwierdza, że | 


przygotowania do nowej wojny 
pogrążają coraz bardziej lud- 
ność krajów  kapitalistycznych 
w otchłań nędzy, cierpień i gło- 
du. W krajach tych stopa życio- 
wa mas pracujących systema- 
tycznie spada. zmniejszają się 
wydatki na potrzeby 
brutalnie łamane są prawa 
związków zawodowych i swobo- 
dy obywatelskie. Równocześnie 
rosną jak nigdy dotąd zyski 
wielkich monopoli kapitalistycz- 
na 
wyżywienie i przyodzianie setek 
milionów ludzi. 


W dalszym ciągu odezwa mó- 


| wi o straszliwej nędzy i wojnie. 


oczekujących ludzi pracy, jeżeli 
nie zjednoczą się oni wszyscy 
w walce przeciwko obecnej wo- 
jennej polityce mocarstw  za- 
chodnich. Również walka o 


wspólne prawa socjalne i eko- | 


nomiczne może być skuteczna 
jedynie w warunkach jedności. 


Odezwa piętnuje działalność 
rozłamowców związkowvch, za- 
przedających interesy mas pra- 
cujących. Wyraziło się to. m. in. 


jw stanowisku przywódców tzw. 
Federacji | 


„Międzynarodowej 
Wolnych Związków  Zawodo- 
wych“, którzy odmówili propo- 
wystąpienia wspólnie z 
ŚFZZ w obronie interesów mas 
pracujących. Stanowisko to 
stwierdza odezwa — ma na celu, 
osłabienie sił klasy robotniczej 
i podporządkowanie jej planom 


imperialistycznych podżegaczy 
wojennych. | 
da Generalna SFZZ o0- 


świadcza. że Światowa Federa- 
cja Związków  ZŻawodowych 
wzywa wszystkie organizacje 
związkowe do braterskiej kon- 


solidacj, sił i wzmożenia walki o | 


poprawę bytu i o pokój. 
Podkreślając fakt przyspie- 

szenia przez miliarderów- ame- 

rykańskich wyścigu zbrojeń, 


że  agresorzy 


wciągnąć narody do novii 
ny. Lecz narody wojny n 


socjalne, | 


| ey 


ŚFZZ wita gorąco walkę naro- ; 


dów o pokój i oświadcza, ze 
wspólnie z setkami milionów 
prostych ludzi na całym świe- 
cie będzie nadal wałczyła prze- 
ciwko zamachom na stopę ży- 
ciową i prawa mas pracujących. 


nie mieszania się w sprawy we- 
wnętrzne narodów. 

Walcząc o pokój — głosi na 
zakończenie odezwa — bronicie 


Orędzie do Zgromadzenia Ogólnego 
ONZ 


(f) BERLIN (PAP). — Rada 
Generalna Światowej Federa- 


będzie walczyła o zachowanie | 
1 utrwalenie pokoju. 
Następnie Rada Generalna 


$FZZ omawia fakty, świadcząte 
o sabotowaniu przez agresorów 
rokowań o rozejm w Korei, o 
agresji przeciw narodom Viet- 
namu i Malajów, o gwałceniu 
porozumień międzynarodowych 


przez wskrzeszenie militaryzmu i 
japońskiego itd. Wzdłuż granic; 
ZSRR. krajów demokracji lu- | 
dowej i Chin, o tysiące kilome-, 


trów od USA — stwierdza ode- 


zwa — tworzone sa, z myślą d 
| agresji przeciw miłującym po-| 


kój narodom, amerykańskie ba- 
zy wojenne. 

Odezwa podkreśla, że blok 
atlantycki popełnia potworną 
zbrodnię, remilitaryzując Niem- 
zachodnie i wskrzeszając 
znienawidzony przez całą ludz- 
kość hitlerowski Wehrmacht. 


Rada Generalna ŚFZZ wzy- 
wa robotników i robotnice 
całym świecie, by nie zapomi- 
nali o ciężkich doświadczeniach 
drugiej 
celu niedopuszczenia do nowej 
wojny wzmacniali międzynaro- 
dowa jedność robotniczą. 

Następnie odezwa stwierdza, 
że jedność mas pracujących u- 


, wój 
Rada Generalna ŚFZZ ostrzega. 
imperialistyczni | 
usiłują drogą oszustw i kłamstw | 
woj- dzi pracy, by domagali się za- minacji rasowej itd. 
chcą. warcia Paktu Pokoju między | 


rzeczywistnia się w coraz szer- 
szym zakresie. Tam. gdzie ro- 
hotnicy, niezałeżnie od ich po- 
glądów politycznych i religij- 
nych, wspólnie występują o za- 
spokojenie ich żądań — zwy- 
cięstwo jest po stronie mas pra- 
cujących. 

Rada Generalna $FZZ wzywa 
do walki przeciwko wyścigowi 
zbrojeń. -o- przywrócenie i roz- 
stosunków 
między różnymi krajami świata 
bez jakiejkolwiek dyskrymina- 
cji. Rada Generalna wzywa lu- 


na: 


wojny światowej i w; 


cji Związków Zawodowych u- 
chwaliła również orędzie go 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ. 

Rada Generaina zwraca U- 
wagę Zgromadzenia na nędzę 
mas pracujących w państwach 
kapitalistycznych i w ich kolo- 
niach, zaostrzającą się wskutek: 
obłędnego wyścigu  zbrojen. 
Rządy imperialistyczne—stwier- 
dza Rada — wydają ogromne 
sumy na przygotowania do no- 
wej wojny, redukując dotkli- 
(wie wydatki na potrzeby kul- 
| turalne i socjalne Równoczes- 
nie monopole kapitalistyczne 
'zgarniają fantastyczne zyski 
Stałe pogarszanie się rytuacji 
materialnej mas pracujących 
budzi poważny niepokoj wśrod 
|wszystkich uczciwych ludzi na 
"świecie. Masy pracujące w kra- 
jach  kapitalistycznych, kolo- 
nialnych i zależnych występu- 
ją coraz bardziej stanowczo 
przeciwko polilvce nędzy, na- 
| rzuconej im przez rządy impe- 
| rialistyczne. 

ŚFZZ, wyrażając interesy mas 
pracujących całego Świata, nie 
i może przejść do porządku dzien 
nego nad ich żądaniami ŚFZZ 
¡zwraca się przeto do Zgroma- 
| dzenia Ogólnego ONZ. Jesteś- 
my. zmuszeni uczynić to rów- 
nież dlatego. że liczne konstruk- 
|tywne propozycje ŚFZZ złożo- 
ne w Radzie Społeczno-Gospo- 
|darczej ONZ, pozostały nieroz- 
ipatrzone, Los taki spotkał 
| jak wiadomo — propozycje o 
[ likwidacji. bezrobocia i o za- 
„pewnieniu -pelnego -zatrudnie- 


handlowych | nia, e walce przeciw obniżce ią. ky olbrzymie sumy wvda- 


| stopy życiowej mas pracują- 
cych w związku z wyścigiem 
|zbrojeń, o zaprzestaniu dyskry 


W dzisiejszych warunkach po- 


Plany roczne przed terminem 


Wiele załóg pracuje już na poczet roku 1952 


Coraz więcej zakładów pracy donosi o przedterminowej | dajność pracy o 25 procent, zaś | swój 


niego. Jednocześnie załogi tych fabryk zobowiazują się dać 
do końca roku bieżącego dodatkową produkcję wartości wielu 
«milionów złotych. 


Również Grud iądzkie Zakła- in. robotnice szwalni Stefańska 
dy Przemysłu (sumowego do- i Kołpacka postanowiły osiąg- 
niosły o sukcesie na polu przed- nąć do końca br. 160 procent 
terminowej realizacji zadań | normy Irena Fiszker zobowią- 
drugiego roku planu 6-lelnie- ; zała się osiągnąc w tym samym 
go. W uroczystym dniu wyko- | okresie 170 procent normy. Bry- 
nania rocznego nlanu produkcji gada młodzieżowa im. K. Świer- 
wielu robotników tych zakła- | czewskiego z odiziału pras po- 
dów podjęło zocowiązania. M | stanowiła zwięk:zyć swą wy- 


realizacji zadań produkcyjnych drugiego roku planu 6-let- | 


załoga oddziału wuikanizacji — 
obniżyć ilość braków o 10 pro- 
cent. 

Meldunki o wykonaniu rocz- 
nych planów z terenu woj. 
| szczecińskiego łożyły m. in. 
Szczecińskie Zakiady Graficzne, 
Zakłady Koksochemiczne oraz 
| Zjednoczone Zakłady Gazów 
Technicznych. 2 

Zwycięski meliunek wpłynął 


od załogi Dolnośląskich Za- 
i kładów Przemysłu Metalowe- 
'go w Nowej Soli 


| jednocześnie słusznego prawa; 
: do pracy i chleba. Swiatowa Fe- | 
deracja Związków Zawodowych | 
wzywa was, abyście we wspoł- ; 
nym froncie walczyli o wasze 
żywotne interesy. o pokój. de- 
|mokrację i niezawisłość naro- 
dową. 


[ezynienie realnych kroków ce- 
łem ulżenia sytuacji mas pra- 
cujących jest szczególnie do- 
.niosłe. Rada Generalna ŚFZZ 
'zwraca się do Zgromadzenia O- | 
'gólnego ONZ z prośbą o zale- 
cenie Radzie Społeczno - .Go-, 
;spodarczej, by wzięła pod u- 
wagę propozycje złożone Ra-g 
dzie przez naszą organizację 
Proponujemy Zgromadzeniu O- 
,gólnemu ONZ, hy zwróciło u- 
,wagę Radzie Społeczno Go- 
|spodarczej na konieczność o- 
'pracowania w możliwie najszył 
'szym terminie  praktvcznego 
programu akcji w celu pod- 
,wyższenia stopy życiowej mas 
(pracujących, poprawy ustawo- 
'dawstwa socjalnego, zabezpie- 


'czenia praw związkowych, na- 
„wiązania normalnych stosun- 
ków gospodarczych " między 


wszystkimi Krajami. 

Rada Generalna ŚFZZ popie- 
ra w pełni apel Światowej Ra- 
dy Pokoiu do ONZ i narodów : 
(świata. ŚFZZ domaga się po- 
dięcia skutecznych kroków prze 
ciwko wyścigowi zbrojeń i 
przygotowaniom do nowej woj- 
ny, kroków. które powinny 9- 
bejmować przede wszystkim 
przeprowadzenie stopniowej | 
| równoczesnej redukcji zbrojen. | 
"zakaz broni atomowej przer- 
| wanie działań wojennych w Ko- 
irei, wycofanie  najeżdźczych 
(wojsk z terytoriów i wód tery- 
 toriałnych innych- krajów i nie 
„mieszanie się w sprawy waw- 
nętrzne narodów oraz zawarcie 
| Paktu Pokoj miedzy pięcioma 
wielkimi inocarstwami - Mas" 
ppracujące -catego świata źąda- | 


„wane obecnie na produkcie | 
|zbrojeniową zostały wykorzy- | 
stane na podniesienie stopy ży- | 


jeiowej narodów i na ich po- 
|trzeby kulturalne. 


udu 


WYDANIE 


Organ KC 
Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej 


H CENA 15 gr 


Przeciw imperialistycznym okupantom 


Ko 


Ludnośc egipska u 


licznych - demonstracjach 
gniew 1 oburzenie przeciwko imperialistom angielskim w Egip- 


wyraza 
jednej z wielu demonstracji anty- 
Udział w pochodrie wzięło wiele 

Foto CAF 


s 


cie Na zdjęciu: fragment 
imperialistycznych w Kairze. 
kobiet w tradycyjnych strojach 


Depesza kondolencyjna 
z powodu zgonu A. Jetremowa 


Z powodu 
wodniczącego 
ZSRR — Aleksandra Jefremo- | Generalissimusa Józefa Stalina 
wa, premier Józef Cyrankiewicz ' depeszę następującej treści: 


Generałissimus JÓZEF STALIN 

Przewodniczący Rady Ministrów 

Związku Socjalistycznych Republik Radzieckich 
Moskwa— Kreml 


Z powodu zgonu Towarzysza Aleksandra Jelremowa, Wiceprze- 
«odniczącego Rady Ministrów Związku Socjalistycznych Repu- 
blik Radzieckich, wybitnego i zasłużonego radzieckiego działacza 
państwowego, składam Wam. Towarzyszu Przewodniczący Rady 
Ministrów, oraz Rządowi Radzieckiemu szczere i gorące wyrazy 
współczucia w imieniu Rządu Rzęczypospolitej Polskiej i moim 
własnym. 


zgonu Wiceprze- | przesła+ na ręce Przewodniczą- 


JÓZEF CYRANKIEWICZ 
Prezes Rady Ministrów 
Rzeczy pospolitej _Polskiej 


Uroczysty pogrzeb 


załoga zawdzięcza m: 
| in. wprowadzeniu przodują- 
cych metod pracy - robotni* 
| ków i inżynieraw. radzieckich 


ki zwłaszcza metody Kowalowa 
| O wykonaniu zadań rocznych 
zameldowały ostatnio załogi 
| dalszych 8 statkow Polskiej Ma- 
| rynarki Handiowej Są to M/S 
„Warmia“, M/S Mazury“. S/S 
SS „Lublin“, S/S 
M/S „Oksywie“, MS 


i „Puck; 
| „Heł*, 


Sukces',„Bug* oraz SS „Śląsk“ 


s 


rek, wynosi obecnie 48. 


75 procent wykonania roczne- 
go planu skupu zboża przekra- 
czyło 24 bm. dalszych 8 powia- 
tów: Szamotuły w woj. poznań- 
skim, Gryfice i Wolin w: woj. 
szczecińskim, Bartoszyce i Bra- 
niewo w woj. olsztyńskim, Gło- 
gów i Strzelce w woj. ziełono- 
górskim oraz Augustów w woj. 
białostockim. 

Łącznie 75 procent 
nia rocznego planu skupu prze- 
kroczyły 144 powiaty. 


niki w planowym skupie zboża 
uzyskali chłopi z województw: 
| szczecińskiego, opolskiego, łódz- 
kiego i kieleckiego. 


Powiat Brzeziny 
w Łódzkiem zwolniony od 
miarki i odsypu 
| ŁÓDŹ. Duży sukces odnieśli 
| chłopi powiatu brzezińskiego. 
którzy jako pierwsi w woje- 
wództwie łódzkim 24 bm.. prze- 
kroczywszy 30 procent wyko- 
nania rocznego planu skupu 
zboża, zostali zwolnieni od 
| miarki i odsypu. 

Osiągnięcie powiatu brzeziń - 
skiego jest wynikiem dobrej 
pracy zespołu powiatowego |l 
zespołów gminnych, które w 
l toku wykonywania zadań. po- 
|stawionhych przed nimi przez 
rząd i partię. nauczyły się mo- 
bilizować chłopów do wypeł - 
nienia swych obowiązków Na 
specjalne wyróżnienie zasługu- 
je zespół gminny w Mrodze 
Dolnej; w gminie tej sekretarz 
KG, tow. J Pawlak potrafił na- 
ieżycie uruchomić aktyw gmin- 
ny i gromadzkie partyjne or- 
ganizacje dla pracy uświada- 
miającej w gromadach. 


je 


wykona- | 


24 listopada br. najlepsze wy- | 


Dużą rolę mobilizacyjną o- | 


| degrało współzawodnictwo , po- 
| między poszczególnymi gmina - 
mi i gromadami. Tak np. 
| współzawodniczące ze sobą 
gminy Niesłupów i Łaznów, 
| których 
|zbiorowych transportów z po- 
szczególnych gromad, w pełni 
wykonały już roczne plany. 
Prezydia gminnych rad na- 
rodowych nie pobłażały kuła- 
kom, którzy zwlekali z wyko - 
naniem swych obowiązków Tak 
| np. kułaczka Kapecka. właści - 
cielka 46 ha z gromady Koła- 
cin. została ukarana 
za zwłekanie ze sprzedażą zbo- 
ża państwu: 
Ciołkiewicz z gromady Kozioł- 
ki, który sprzedawał zboże w 
| celach spekulacyjnych, a 
| wywiązał się ze swych obowiąz- 


zmuszony do wykonania swego 
obowiązku wobec państwa. 
(bg) 


Uwaga na pracę aparatu 
kontraktacyjnego 


* WOJ. WARSZAWSKIE Kon- 
traktacja trzody chlewnej na 


+ pierwszy kwartał 1952 r prze- 


jbiega w województwie war- 


jszawskim niedostatecznie. Sto- | 


jsunkowo nieżle wygląda jeszcze 
'sytuaeja w Mławie, Sierpcu i 
|Makowie. ale w takich powia- 
'tach, jak Węgrów, Mińsk Ma- 
|zowiecki. Płock i Siedlce kon- 
'traktacja nie przebiega należy- 
' cie. 

| W dużej mierz- należy przy- 
i pisać te braki słabej pracy apa- 
iratu, a zwłaszcza 
,kontraktacji gminnych spół- 
|dzielni. Tak nn. nieiaki Ruda. 


w 
zorganizowano szereg | 


grzywną | 


podobnie kułak | 


nie i 


(ków. został ukarany grzywną i; 


referentów , 


„Cegłów (powiat Mińsk Mazo- 
'wiecki) samowolnie przesuwał 
i chłopom terminy odsiawy za- 
| kontraktowańych tuczników. 
| podrywając zau'anie chłopów 
|do zawieranych umów. W re- 
|zultacie zdarzały się: wypadki. 
i że chłopi sprzedawali speku- 

lantom tuczniki nie przyjęte w 
i terminie, przez gminną spół- 
dzielnie. Ruda „ostał areszto- 
wany za szkodnistwo gospodar- 
cze i będzie odpowiadał przed 
| sądem. 

W niektórych gminach woje- 
wództwa warszawsriego nie za- 
wiadomiono 
diużeniu terminu sprzedaży 
śruty przy dostawie tuczników 
Tak działo się np. w powiecie 
Węgrów. gdzie po 12 bm wsku- 
tek niezawiadomienia chłopów 
o przedłużeniu sprzedaży śru- 
ty. dostawa tucz: ików spadła w 
następnych dniach o 70 pro- 
cent. 

O tym, że dobra praca wokół! 


i kontraktacji aje sukcesy, 
świadczy przyki*d gminy Ru- 
dzienko (powiat Mińsk Mazo- 


wiecki) Członkowie partii w tej 
gminie podjęli współzawodnic- 
two w  kontraztacji* trzody 
chlewnej. Jednucześnie zespół 
(gminny wysłał aktywistów do 
gromad — w rezultacie w jed- 


nym tylko dniu aktywiści za- 


| kontraktowali 100 
świń. 

Jeden z pracowników PZGS 
|w Mińsku, chcuc wykazać, że 
rolnicy chcą kontraktować 
tuczniki, tylko trzeba do nich 
dotrzeć, sam udał się na teren 


u chłopów 


| gminy Siennica i w ciągu 
| dwóch dni zakontraktował 97 
| sztuk. 


Powyższe przykłady wskazu- 


„dzie daje dobre wyniki. Zespo- 
| iy powiatowe i gminne powin- 
ny zwrócić uwagę na pracę apa- 
ratu kontraktacyinego w tere- 
nie. (br.) 


chłopów o prze- | 


ją, że należyta praca w groma- 


Wzmóc walkę o wykonanie obowiązków wsi 
w gminach i powiatach pozostających w tyle 


| Dwa dalsze powiaty przekroczyły granicę 90 procent rocz- |b. referent konivaktacji w GS] 
| nego planu skupu zboża i zostały zwolnione z odsypów i mia- 
rek. Są to — jak o tym donosiliśmy — powiat Rawicz w woj. 
poznańskim oraz powiat Brzeziny w woj. łódzkim. Ogółem 
liczba powiatów, które zwolnione zostały z odsypów i mia-. 


Przyspieszyć realizację 


| FOR 
RZESZÓW. Na dzień 24 bm 
'chłopi województwa rzeszow- 


skiego spłacili podatek grunto- 
wy w 93,7 procent. 

| W spłatach przodują chłoni 
powiatów Krosno i Przeworsk. 
|którzy uregułowali w pełni po- 
datek za rok bieżący i zaległości 
z roku ubiegłego. Chłopi powia- 
tu Lesko uregulowali niemal w! 
pełni podatek gruntowy (99.7. 
procent). Słabo natomiast wpła- 
ty podatku gruntowego prze- | 
hiegąią w powiatach: Jarosław. ; 
Sanok i Dębica. 


Niedostatecznie przebiega w 
województwie spłata FOR; część 
,kułactwa przeważnie zalega ze 
| spłata FOR-u. 


W stosunku do opornych sto- 
| suje się sankcje, przewidziane 
prawem. Tak np. dokonano za- | 
_ięć u opornych kułaków: Strzęp l 
lka i Stopyry w gromadzie Tu- 
|ezempy (pow. Jarosław) Jeżeli: 
kułacy w oznaczonym terminie: 
„nie ureguluja długu wobec pañ- ; 
stwa. zostanie u nich dokonana | 
licytacja. (c GOPR 


W Białostockiem nie widać. 
jeszcze poprawy | 


i 

BIAŁYSTOK. Dotychczas do- 
piero dwa powiaty — olecki i. 
| augustowski w województwie, 
| białostockim przekroczyły 75, 
| procent wykonania rocznego! 
| planu skupu zboża. Powiat ełcki 
: który poprzednio  przodował. 
(ostatnio spadł w tabeli woje- | 
 .wódzkiej. nie wykonując nawet 
| planów dziennych. 
' Nie widać poprawy w powaz-. 
nie zalegających powiatacn: 
kolneńskim, łomżyńskim i gra- 


| jewskim. W powiatach tych stoi | 


lW całej rozciągłości zadanie 
wzmożenia pracy masowo-poli- 
,tycznej i organizacyjnej. 
$ (cs' 


Jeiremowa ` 


Wartę honor'wa  zaciągnięli 


Aleksandra 
(() MOSKWA (PAP) W Mo 


$ 


skwie odbył się <v bm uroczy 


również: K. Weroszy!ow. A. Mi- 


sty pogrzeb wybitnego działa 


swój. 


Rady Ministrów | cego Rady Ministrów ZSRR —. 


kojan, Ł Kaganowicz, N. Chru- 


c: państwowego ZSRR. człon |szczow, A Kosygin, N. Szwer- 
ka Komitetu Centralnego | nik, M. Susłow. P. Ponoma- 
WKP(b) wiceprzewodniczącego | renko i M Szkiriatow 
į Rady Ministrów ZSRR. deputo Wiec żałobny zagaił sekre- 
wanego do Radv Najwyższe! |tarz KC WKP(b) — P. Pono- 
ZSPR — Aleksandr Jefremo |marenko Z „kolei w imie-- 
wa. | niu KC WKP(b) i Rady Mini- 
| wśród wieńców złożonych |strów ZSRR hołd pamięci Alex- 
| przed postumentu. z urna znaj |sandra Jefr=mowa złożył — A. 
| dowałv się wieńce od Rady Mi ' Kosygin podkreślając że Jefre- 
nistrów ZSRR i KC WKP(b)  |mow cało swe żvci; poświęcił 
W imieniu Rządu polskiego: sprawie perili Lenina Stalina, 
wieniec złożył charge d'affaires ojczyźnie radzieckiej W imie- 


Ar hasady RP w Moskwie — | niu ludności pracującei Moskwy 


„nik „Al 


; zbrojnych przeszło 


i go służących w brytyjskich 


L. Pohorvles. 

Wartę honorowa przed postu 
mentem zaciągnęli członkowie 
KC WKP(b). rząd 
przedstawiciele Armi; Radziec 
kiej. stachanowcy  kierownicv 
orzedsiębiorstw działacze apa 
|ratu partyjnego i państwowego 


(f) TEL AVIV (PAP) Dzien- 
Ahram“ donosi. że 
wśród żołnierzy pochodzenia a- 
trykańskiego, służących w bry- 
tyjskich siłach zbrojnych w 
Egipcie. wybuchło 
'które rozszerza się. 
Żołnierze odmawiają wałki 
przeciwko narodowi egipskiemu 
i domagają się. aby rozpuszczo= 
no ich do domów Według da- 
nych dziennika. dotychczas zde- 
zerterowało z angielskich sił 
100 żołnie- 
rzy pochodzenia afrykańskiego 


Jak donosi dziennik „Al 
Misri“. angielskie władze woj- 
skowe rozbroiły wszystkich żoł- 
nierzy pochodzenia afrykańskie- 
si- 
łach zbrojnych i postanowiły 
usunąć ich ze strefy Kanału Su- 
eskiego. 


Bojkot towarów 
angielskich 

TEL AVIV (PAP). Jak donosi 
prasa, 
udziałem wiceministra handłu i 
przemysłu posiedzenie prze - 
wodniczących izb Handlowych. 
na którym postanowiono zale- 
cić wszystkim członkom 
Handlowych, aby nie sprowa- 
dzali towarów angielskich, co 
winno zapoczątkować przer- 
wanie wszelkich stosunków 
handlowych między Egiptem a 
Anglią. 


Odezwa 
Izby Deputowanych 
(1) TEL AVIV (PAP). Jak do- 


hoszą z Kairu, Izba Deputowa- 
nych parłamentu egipskiego u- 


powstanie. | 


w Kairze odbyło się z. 


Izb | 


‘i obwodu moskiew.kiego prze- 
'mawieł — `", Jasnow. 
| Rozległy się dźwięki marsza 
honorowe. Urna z prochami 
Aleksandra Jefremowa wmuro- 
wana został do niszy ściany 
kremlowskiej, 


Bunt żołnierzy afrykańskich w armii 
anqielskiej w Egipcie rozszerza się 


| chwaliła odezwę do parlamen - 
tów innych krajów. w której 
| piętnuje. bestiaistwa popełnia- 
j ne przcz angielskie siły zbroj- 
ne w Egipcie, 1 
BL 

Szczegóły krwawych 
| zajść w Ismailii 
| KAIR (PAP). Radio tutejsze 
podaje szczegóły barbarzyńskie- 


"go zachowania się wojsk bry- 


l tyjskich na okupowanym tery- 


| torium w dniach 17—19 listopa- 


i da br. 


skie otoczyły rezydencję gu- 
| bernatora egipskiego i koszary 
| policji. po czym rozpoczęły bez- 
sładną strzelaninę. 6 policjan- 
stów egipskich zginęło. a - 16 
;odniosło rany. Wśród egipskiej 
[ludności cywilnej było 3 zabi- 
tych i A rannych. Napastnicy 
stracili ludzi w tvm 2 ofi- 
cerów. Należy podkreślić, że 
wojska angielskie przeszkadza- 
ły w udzielaniu pierwszej ^no- 
mocy rannym Egipcjanom. 

L- W tymże mieście Anglicy ra- 
nili żołnierza egipskiego, który 
szedł do swych koszar bez bro- 
ni. 
kańców ostrzelany został przez 
Anglików z przejeżdżającego 
pociągu wojskowego 
śmiertelne rany. *Z tego miasta 


nia kilku mieszkańców cywil- 
i nych przez angielskie władze 
wojskowe, o zmuszaniu ludno- 
ści do pracy dla wojsk brytyj- 
skich, o konfiskowaniu egip- 


s 

|skich wagonów kolejowych io 
| wielu wypadkach rabowania 
| ludności 


przez żołnierzy an= 
| gielskich. h jąc 


radzieckiego | żałobnego Rozbrzmiewały salwy 


P 


Jeden z cywilnych miesz- 


i odniósł 


donoszą o wypadkach uwięzie- 


¿W mieście Ismailia (strefa Ka- 
nału Sueskiego) wojska brytyj-- 


Poza 
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Walki w Korei 


(Ð) PEKIN (PAP). Dowództwo | 


naczelne Koreańskiej Armii Lu- 
dowej w komunikacie ogłoszo- 
nym 26 bm. donosi, że formacje 


armii ludowej w ścisłym współ- | 


działaniu z ochotnikami chiński- 
mi prowadzą na wszystkich 
frontach zaciekłe walki z nacie- 
rającym nieprzyjacielem. 
dając mu duże straty w ludziach 
i sprzęcie. 

Na froncie wschodnim, na 
północ od Jangu. nieprzyjaciel | 
pod osłoną silnego ognia arty- 
Jeryjskiego dwukrotnie atako- 


wał pozycje armii ludowej. lecz | 


powitany potężnym ogniem za- 
porowym zmuszony był wyco- 
fać się ze znacznymi stratami. 

Na froncie środkowym oraz 
na froncie zachodnim  forma- 
cje armii ludowej kontynuowały 
@ Walki z nieprzyjacielem, - który 
podeimował ataki na poszcze - 
gólnych odcinkach. A 

W pobliżu Wonsanu. u 
wschodniego wybrzeża, oddzia - 
ły armii ludowej zatopiły 24 
bm. kontrtorpedowiec nieprzy- 
jacielski. 

26 bm zestrzelono 2 samolo- 
ty nieprzyjacielskie, które bra- | 
łv udział w . barbarzyńskim : 
bombardowaniu i ostrzeliwaniu 
z broni pokładowej szeregu 
miejscowości Korei północnej. 


Ksiażka radziecka 
o polskich związkach 
zawodowych 


(() MOSKWA (PAP). Nakła- 
dem wydawnietwa WCSPS "- 
kazała się w ZSRR książka Fiz- 
dora Zujewa pt. „Klasa robotni- | 
cza i związki zawodowe Polski 
Ludowej" Autor 
przeglądu działalności ruchu za- 
wodowego w Polsce w okresie 
powojennym. 


Pożegnalny koncert 
ariystow polskich 
w Leningradzie 

(f) MOSKWA (PAP). W wiel- 


kiej sali Filharmonii Lenin- 
gradzhiej odbył się pożegnalny 
koncert artystów polskich — 


Ewy Bandrowskiej-Turskiej, B 
Paprockiego. T _ Wrońskiego. 
Ww Kędry i W Szpilmana, któ- 


rzy bawią na występach gościn- | 


nych w ŻSRR 

Występy artystów polskich w 
Leningradzie wzbudziły duze 
zainteresowanie Publiczność ie- 
ningradzka nagradzała wyko- 
nawców  długotrwałymi okla- 
skami Podczas pobytu w Le- 
ningradzie artyśei polscy wzięli 


udział w spotkaniu z przedsta- | 


wtciełami kół artystycznych 
miasta. 


6 Władze włoskie 


sabotuja pomoc 
dla powodzian 


(N RZYM (PAP; Pozióm wód 
na zalanych obszarach Niziny 
Nadpadańskiej zaczyna powoli 
opadać Spod cwfających się 
wód wyłania się olbrzymi błot- 
r stv obszar. hanm:uiacy wszelki 
ruch kałowy : un.emoż:'wiający 
zaopatrywanie lucności w żyw- 
ność i lekarstwa Ponadto wzra- 


s'a niebezpieczeństwo wybuchu | 


epidemii tyfusu 

W Padwie odłŁvła się konfe- 
rencja przedstawicieli organiza- 
cii partii komunigtycznej doli- 
uv Padu 

Uchwalona na konferencji re- 
zrlueja  demaskvje  vdpowie- 
dz!alność władz ; partii chadec- 
kiej za próby satotowania ini- 
K;jatywy organizacj, społecznych 
w zakresie udzielania pomocy 
dctkniętej powodzia ludności. co 
utrudniło w ogóle akcje pomo- 
cv ij zwiększyło cierpienia ofiar 
powodzi. 


Krónika dyplomatyczna 


(f) W dniu 26 bm nowomia- | 


nowany Poseł Nadzwyczajny 
i Minister Pełnomocny Islandii 
w. Polsce Pan Bjarni Asgeirsson 
złożył wizytę wstępną Mini- 
strowi Spraw Zagranicznych dr 
Stanisławowi Skrzeszewskiemu 


rAz 


dokonuje. 


Chataigneau. 


eane 


W związku z orędziem rządów 
USA. Anglii, Francji i Turcji do 
rządów Egiptu, Syrii, Libanu. 
Iraku, Arabii Saudyjskiej, Je- 
menu. Izraela i Transjordanii w 
sprawie utworzenia tzw alian- 
ckiego dowództwa Środkowego | 
Wschodu, rząd radziecki uważa i 
za konieczne oświadczyć rządo- 
„wi USA co nastupuje: 
| Jak wynika z propozycji zą- 
| wartych we wspomnianym orę- 
| dziu, jak również z deklaracji 
w tej sprawie opublikowanej i0| 
| listopada przez cztery rządy IH 
jpraekazanej rzadom 
nionych „krajów Bliekiego 
Srodkowego Wschodu, 
USA, Anglii. Franciji i 
przewidują: 


sił zbrojnych krajów Bliskiego | 


i Środkowego Wschodu tzw do- 
wództwu aliancxiemu. rozmie- 
szczenie na terytorium krajów 
Bliskiego i Środkowego Wscho- | 
> obcych sił zbiojnych odda- 
lnie do dyspozycji wspomniane- 
|mu dowództwu przez kraje Bli- 
skiego i Środkowego Wschodu i 
baz wojskowych. komuaikacji, 


Haniebna ustawa o popieraniu dywersji w ZSRR i krajach 
demokracji ludowej demaskuje rząd USA jako wroga pokoju 


zagranicznych ZSRR A. Gromyko wręczył 
Wielkiej Brytanii — Gascoigne, 
ambasadorowi Turcji — Kekerowi 
d'afiaires USA — Cummingowi noty w sprawie propozycji 
rzadów USA. W. Brytanii. Francji i Turcji utworzenia *z-v. 
„dowództwa Środkowego Wschodu“. 


wymie- | 


rządy | 
Turcji | 
podporządkowanie ; 


ambasadorowi Francji — 


i charge 


Nota do rządu USA 


„portów i innych urządzeń. usta- 
nowienie łączności między tym 
dowództwem a o.ganizacją blo- 
Š atlantyekiego 


Propozycje i deklaracja czte- 
| rech państw świadczą o tym, że 
| plany organizacji tzw. dowódz- 
i twa Środkowego Wschodu sta- 
nowią nic innego jak. próbę 
wciągnięcia krajów Bliskiego i 
Środkowego Wschodu do poczy- 
'nań militarnych agresywnego 
į bloku atlantyckiego. Należy 
przy tym podkreślić, że niektóre 
iż czterech państw — inicjato- 
i rów utworzenia dowództwa 
| Środkowego Wschodu utrzymu- 


| we na terytoriun. szeregu kra- 
jów Bliskiego Wschodu, wzmac- 
| niają już obecnie swoje znajdu- 


| jące się tam siły zbrojne 


| W ten sposób rząd USA, po- 
| dobnię jak, inni inicjatorzy u- 
tworzenia dowództwa Środko- 


i wego Wschodu, dążąc do wciąg- | 


i nięcia krajów Bliskiego i Środ- 
|kowego Wschodu do agresyw- 
i nych poczynań militarnych blo- 
i ku atlantyckiego stawiają sobie 


jące swe wojska i bazy wojsko- | 


(f) MOSKWA (PAP). 24 listopada zastępca ministra spraw ; za cel przekształcenie krajów | 
ambasadorowi | BERG i Środkowego Wscho- 
du 


| zbrojnych we wspomnianych 


TRYBUNA TUDU 


w bazy wypadowe dla sił 
zbrojnych bloku atlantyckiego. 
Tylko tak właśnie można oce- 
nić żądanie czterech krajów 
zmierzające do tego, by zagwa- 
rantować pobyt obcych sił 


krajach i rozszerzyć tam sieć 
baz wojskowych państw obcych 
wbrew woli narodów tych kra- 
jów. Nie trudno wywniosko - 
wać, że realizacja tych poczy- 
nań oznaczających w istocie 
rzeczy okupowanie krajów Blis- 
kiego i Środkowego Wschodu | 
przez wojska państw obcych i 
obliczona jest na to, ażeby za- 
gwarantować tym państwom 
możliwość stałej ingerencji w 
sprawy wewnetrzne krajów | 
Bliskiego i Środkowego Wscho- 
du oraz pozbawienie ich samo- 
dzielności narodowej. 

Rząd USA, podobnie jak rzą- 
dy Anglii, Francji i Turcji, u- | 
siłuje usprawiedliwić organizo- | 
wanie dowództwa Środkowego | 
Wschodu powoływaniem się na | 
jakieś rzekome zagrożenie tych | 
krajów i na konieczność obro- | 


Imperialiści chcą przekształcić 
bliski i Srodkowy Wschód w bazę agresji 


Notv rządu radzieckiego do rządów USA, Anglii, Francji i Turcji 


¿wo prowadzenia swojej samo- 


i do porządku nad tymi nowymi 


| granic 


ny strefy Bliskiego i Środko - | 


wego Wschodu. Argumenty ta- | 
kie są jednak absolutnie bez- : 


podstawne i można oceniać je. 


tylko jako próbę oszukania o- | noty analogicznej treści. Przed- | 
i odwrócenia | stawiciele czterech wspomnia - 


pinii publicznej 


jej uwagi od rzeczywistych | 
agresywnych planów czterech | | 
mocarstw. 


Głosy prasy Światowej 


Prasa światowa komentuje protest ZSRR przeciwko przy- 


jęciu przez rząd USA ustawy 


PEKIN (PAP) Komentując 
protest rządu radzieckiegn, 
dziennik „Żeńminżibao* podkre- 
śla. że agresywna działalność 
|rządu USA wobec ZSRR i wszy- 
stkich krajów demokratycznych 


nicza. Protest i propozycja rzą- 
du ZSRR w ONZ cieszą się peł- 
nym poparciem miłujących po- 
kój narodów świata. 

Cytując szereg faktów, ujaw- 
nionych na procesach wrogów 
narodu. działających na rozkaz 
wywiadu  amerykańskiegó 
krajach demokracji ludowej, o- 
raz, przykłady aktów dywersji 
szpiegów amerykańskich na te- 
rytorium Chińskiej Republiki 


(0 RZYM (PAP). Ludność | 
| pracująca stolicy Włoch wrogo 
przyjęła uczestników sesji Ra- 
"dy paktu atlantyckiego. 

W noc przed rozpoczęciem ; 
sesji mury domów pokryły zię ; 
setkami napisów: „Rada pakiu 
atlantyckiego to wojna!“ 
„Bradley — do domu!*, „Wło- 
chy winny wycefać się z pak- 
tu atlantyckiego!" itd Gdy po- 
licja ściera te napisy lub każe 
ie zalepiać afiszami. nowe na 
pisy pojawiają się na murach 
sąsiednich domów. 

Po ulicach Rzvmu, zwłaszcza 


w śródmieściu krążą wzmoc- 
nione posterunki policji. Gmach, 


w którym odbywa się sesja | 
Rady paktu atlantyckiego. 
dniem i nocą jest strzeżony 


przez policję i wojsko. 
W ciągu ostatńich dwóch dni 
na przedmieściach Rzymu od- 


bywały się masówki protesta- 
cyjne Wysiłki policji. starają- 
cej się zerwać te masówki. 


kończyły się stale niepowodze- 
niem. 

W niedzielę odbyły się w Ge- 
nui. Mediolanie Ferrarze, We- 


staje się coraz bardziej zbrod- | 


W | 


o popieraniu szpiegostwa i dy- | 
wersji w Związku Radzieckim i krajach demokracji ludowej 
oraz pismo min. Wyszyńskiego domagające się umieszczenia 
na porządku obrad Zgromadzenia Ogólnego róża: sprawy 
agresywnych knowań amerykańskich. 

Ludowej, Boa podkreśla, że | 


rząd USA prowadzi nieustannie 
krecią działalność przeciwko 
ZSRR i krajom demokracji lu- 
dowej. 

Dziennik wskazuje dalej, że 
ustawa ta jest nierozerwalnie 
związana z amerykańskimi pla- 
nami agresywnymi, zmierzają- 
cymi do rozpętania nowej woj- 
ny światowej. 

ek 


BUDAPESZT (PAP). Nota rzą- | tując notę rządu 


kich podłych metod chwytają 
się koła rządzące USA, w celu 
dalszego zaostrzenia sytuacji 
międzynarodowej i dalszego po- 
gorszenia stosunków między 
państwami. Nota radziecka jesí 
ważnym dokumentem, dzięki 
któremu narody widzą jeszcze 
wyraźniej nici spisku, uknutego 
w Waszyngtonie i skierowanego 


przeciwko pokojowi i ludzkości. 
Naród węgierski — pisze w 
zakończeniu dziennik — który 


| poznał z bliska wrogą działal- 


ność agentów imperialistów a- 
merykańskich, przyjął z głębo- 
kim zadowoleniem energiczny 
protest rządu radzieckiego. 


Ed 
NOWY JORK (PAP). Komen- 
radzieckiego 


du radzieckiego — pisze dzien- | do rządu Stanów  Zjednoczo- 


nowy. 


nik „Szabad Nep“ — demaskuje 
oburzający akt agresji 
rządu USA. Wykazała ona, ja- 


nych, komentator czasopisma 


„Daily Compass , Stone. w ar- 
tykule pt. „Rewolwer terrory- 


przeciw sesji Rady atlantyckiej 


necji, Bari, Taranto i w innych 

| miastach demonstracje, wiece 
i strajki na znal: protestu prze- 
ciwko sesji Rady atlantyckiej. 
| W Livorno prok!'amowano jed- 
„nogodzinny strajk powszechny. 
iW Ciwita-Vecchia odbył się 3- 
| godzinny strajk  protestacyj- 
| nay. Również w Rzymie w wielu 
| przedsiębiorstwach odbyły się 
| krótkotrwałe strajki. 


| W Paryżu „rozbrojenie“ 
| w Rzymie — zbrojenia 


I 
j Dzienniki donoszą, źe sesja 
| Rady agresywnego paktu atlan- 
tyckiego odbywa się pod zna- 
|kiem wysuniętego przez Eisen- 
howera żądania wzmożenia wy- 
ścigu zbrojeń. Zwraca uwagę 
jokoliczność, że delegacja ame- 
rykańska liczy 125 osób. 
Przedstawiciel Danii, mini- 
ster Kraft przyznał, że pakt 
atlantycki jest w istocie rzeczv 
niepopularny zarówno w Euro- 
pie jak i w Ameryce. W Euro- 
pie — powiedział on pakt 


atlantycki budzi nastroje anty- 
amerykańskie, a w Ameryce — 
nastroje antyeuropejskie. Mi- 
nister Kraft w toku swego prze- 
mówienia oświadczył m. in., że 
„pakt atlantycki przedstawia 
wartość tak długo, jak długo 
nie wybucha wojna“. 

Prasa donosi, że już w pierw- 
szym dniu obrad uczestnicy na- 
rady zwrócili uwagę na wzma- 
gający się w Europie zachodniej | 
ruch oporu przeciwko blokowi | 
atlantyckiemu i jego celom. 
Podkreślono również, że Euro- | 
pa zachodnia przeżywa niezwy- 
kle ciężki kryzys gospodarczy, 
który się zaostrza z dnia na 
dzień. 

Dzienniki dowiadują się, że | 
oprócz zagadnienia remilitary- | 
zacji Niemiec zachodnich i in- | 
nych problemów postanowiono 
podjąć decyzję w sprawie 
wzmożenia walki z ruchem na- j 


| 


| 
| 


rodowo - wyzwoleńczym w kra- 
jach kolonialnych i zależnych. 

Organ „Akcji Katolickiej", 
„Quotidiano“, omawiając prze - 
bieg sesji. pisze m.in.: 


| 


| 
| 
| 
| 


Jeśli mamy mówić o grożbie | 
| dla niezawisłości i suwerenno- ` 
ści tych krajów, to grożba ta- 
ka istnieje właśnie ze strony 
krajów — inicjatorów utworze- 
nia dowództwa Środkowego 
Wschodu, które wciąż jeszcze | 
nie chca pogodzić się z myślą, 
że narody Bliskiego i Środko- 
wego Wschodu, podobnie jak 
wszystkie inne suwerenne na- 
rody mają niezaprzeczalne pra- 


narodowej, 
nacisku 


dzielnej polityki 
wolnej od wszelkiego 
z zewnątrz. 


Rząd ZSRR uważa za ko- 
nieczne zwrócić uwagę rzą-| 
du USA, że nie może przejść 


agresywnymi planami znajdu - 
jącymi wyraz w tworzeniu do- 
wództwa Środkowego Wschodu 
w strefie położonej niedaleko 
Związku Radzieckiego. 
za 
od- 


Rząd radziecki uważa też 
konieczne oświadczyć, że 
powiedzialność za sytuację, ja- 
ka może wskutek tego wy- 
niknąć, spadnie na rząd USA 
oraz na innych iniejatorów u- 
tworzenia wspomnianego do- 
wództwa. 
$k 


Ambasadorom Wielkiej Bryta- 
nii, Francji i Turcji wręczono 


nych państw oświadczyli, że 
przekażą wspomniane noty swo- 


Walczyć o pokól to znaczy waiczyć 
y p J X ) 


A 


o przyszłość kultury 
Przemówienie Leona Kruczkowskiego na zebran:u sprawozdawczym 
w Warszawie z Il sesji Światowej Rady Pokora 


W przemówieniu wygłoszonyin 
na zebraniu sprawozdawczym 
z wiedeńskiej sesji Światowej 
Rady Pokoju Leon Kruczkow - 
ski powiedział m.in.: 

Punktem wyjścia obrad nad 


(tymi zagadnieniami była rezo- 


lucja Warszawskiego Kongresu 
Pokoju, — stwierdzenie, że za- 
cieśnienie więzów kulturalnych 
międży narodami ułatwi ich 
wzajemne porozumienie a tym 
samym służy sprawie pokoju. 
Realizując ten postulat. Świa- 
towa Rada Pokoju na wniosek 
Komisji Kulturalnej zatwier- 


pozycje na rok 1952. 

Jedna z nich dotyczy urzą- 
dzenia w wielu krajach tzw. 
„wakacji w służbie pokoju“, a 
druga uczczenia wielkich 
rocznic kulturalnych przypada- 
jących w przyszłym roku. 


i tety Pokoju w różnych krajach 
mają zająć się organizacją tzw. 
„wakacji pokoju", opartych na 
wzajemności tam, gdzie to bę- 
dzie możliwe. Już w rb. Związek 
Radziecki, Chiny Ludowe i Pol- 
ska gościły latem szereg wycte- 
czek, zorganizowanych przez 


| jów: Francji, Anglii, Belgii, Ho- 
|landii, Włoch i Austrii, co 


im rządom. 


sty nie jest orężem dyploma- 
cji“ pisze m. in.: 

W istocie rzeczy sprawa jest 
prosta. Finansowanie terrory= 
stów, działających w innym 
kraju, jest aktem wrogim, 


krok agresywny. Trzeba się zgo- 
dzić z faktem, że działalność 
terrorystyczna wychodzi daleko 
poza zakres powszechnie glo- 
szonych celów obronnych pak- 
tu północno-atlantyckiego. Isto- 
ta tego zagadnienia bedzie roz- 
patrywana w Paryżu. W wyni- 
ku nowej noty radzieckiej, De- 
partamentowi Stanu USA bę- 
dzie jeszcze trudniej udawać, 
że jest zajęty wyłącznie opra- 
cowywaniem programu obron- 
nego. Sztylet mordercy, rewol- 
wer terrorysty i bomba dywer- 
santa nie są bronią dyplomacji 
i nie dowodzą pragnienia po- 
pa 


Demonstracje i strajki protestacyjne we Włoszech 


zachodni z Achesonem na czele 
dopiero co zostawili na biurkach 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ 
swe papiery, zawierające pro- 
jekty pokojowe i przystąpili do 
przygotowania planów wojen- 


nych. Innymi słowy: w Pary- 
żu — „rozbrojenie”, a w Rzymie 
— zbrojenia”. 


Dziennik „Avanti“ zaznacza, 
że na obecnej sesji ujawniają 


| się szczególnie ostro sprzeczno- 


ści między Stanami Zjednoczo- 
nymi a ich satelitami. 
rozkazo - 


nowczym językiem 


dawcy. 
Znamienny artykuł 
„Reynolds News“ 


(f) LONDYN (PAP). Dziennik 
„Reynolds News“ w artykule 
redakcyjnym wzywa do zmiany 


|stosunków anglo - amerykań - | 


skich, podkreślając, że uległość 


| Anglii wobec USA prowadzi ją 


do ruiny gospodarczej. 


Dziennik wypowiada się za 


| nieograniczoną wymianą han - 


diową z ZSRR i krajami demo- 
kracji ludowej oraz za przyję- 


„Politycy ciem Chin Ludowych do ONZ. 


FAKTY PRZYGWAŻDZAJĄ 
P. ACHESONA 


(Od własnego korespondenta „1rybuny Ludu“ 


Paryż, 2 listopada 


Przez ostatnie kilka dni licz- 
ni dziennikarze. zgromadąeni 
w Palais Chaiilot. przesiadywa- 
Ji częściej w barze prasowym 
niż na sali obrad. a_ członkowie 
rozmaitych delegacji najchęt- 
niej gwarzyli w kuluarach W 
Komisji Politycznej trwała bo- 
wiem — z pewnymi przerwami 
monotonna defilada „zga- 
dzających sie z urzędu“ którzy 
mówili w  tóżnych językach. 
ale zawsze 2 amerykańskim ak- 
centem Począwszy od delega- 
ta Peru specjalisty od patosu 
od powoływania się na Boga. 
a kończąc na delegacie belgij- 
skim. sięgającym po laury w 
„rekordach arogancji i oszczerstw 
 antyradzieckich.  różnojezyczni 
piewcy amerykańskich melodii, 
kończyli peanami na cześć A- 
chesona i jego planu. 


Parawan dla zbrodni 


A więc. dużo słyszeliśmy za- 
pewnieù na temat „szczerości“ 
pana Achesona. przy czym. jar 
ko na główny argument powo- 
ływano się — i tó bez żartów 
— na fakt że sam Acheson po- 
wiedział o sobie. iż .szczerze” 
pragnie pokoju Dalej, zachłv 
stywali się sateliej na temat 
„wyciągniętej reki“ pana å- 
chesona Wreszcie. podnosili 
pod niebiosa  „rozbrojeniowe' 
propozycje zachodnie Sam A- 
cheson był nieobecny na sali 
obrad Nakręciwszy płytę na re- 
fren  „rozbrojenie". Acheson 
zabrał się do konkretnej robo- 


ty: do ułożenia z Adenauerem | 


szczegółów rozbudowy Wehr- 
machtu. i dalszych przygoto- 
wań do agresji, którym poświe- 
cona będzie „atlantycka* kon- 
ferencja w Rzymie. 

Cóż więc skłoniło Achesona 
do twierdzenia. że jego „nowe“ 
propozycje zawierają „ustęp- 
stwa“ w kierunku porozumie- 
nia. że „pragnie' rozbrojenia. 
że nie boi się słów: „zakaz bro- 
ni atomowej“? 

Otóż nowe sformułowania 
achesonowskie „będą _ leplej 
przyjete“ zapewniają „wta- 
iemniczeni* korespondenci re- 
akcyjne] prasy, Innymi słowy, 
nowe manewry propagandowe 
pana Achesona podjęte zostały 
w obliczu wzrastającego oporu. 
na jaki napotyka polityka agre- 
sji. w obliczu rozbrzmiewającego 
na całyin świecie żądania za- 
kazu broni atomowej i zawarcia 
Paktu Pokoju. wobec potężnego 
oddźwięku przemówienia min: 
Wtszvńskiego. które przyparło 
doi mury wodzirejów paktu 
atlantyckiego Stad kolejna pró- 
ba oszukania opinii publicznej. 
zbudowania parawanu, pod o- 
słona którego  waszyngtońscy 


politycy i generałowie z zorącz- | 


kowym pośpiechem przygotowu- 
ja ludzkości nową krwawą rzeż. 
Z parawanu tego kamień na 
kamieniu nie został po ostatnim 
rzemówieniu min. Wyszyńskie- 
gD. 
Konfrontacja 


— Należy przypomnieć fakty, 
by móc ocenić słowa — mówil 


z Paryża) 


min. Wyszyński, A fakty mó- 
wią za siebie. Mówią nie tylko 
a przygotowaniach wojennych, 
ale i o aktualnie prowadzonych 
wojnach w Korei, Vietnamie, w 
Egipcie; mówią o łamaniu trak- 
tatów, o tworzeniu  agresyw- 
nych bloków. o oficjalnie asyg- 
nowanych kwotach na cel dy- 
wersji przeciw ZSRR i krajom 
demokracji ludowej. Mówią 9 
dwóch Achesonach: o jednym, 
który w Detroit przemawia jak 
dowódca wojsk. szykujących 


usiłuje gruchać jak gołąbek po- 
koju. 


Pełne napięcia milczenie za- 
legało na sali, gdy min. Wy- 
szyński zestawiając fakty, zwró- 
cił się do delegatów. by. tak 
szczerze, nie dła głosowania, 
lecz dla siebie, zastanowili 
nad wymową porównania wv- 
powiadanych tu przez deleg4- 
tów USA słów o pokoju z pro- 
pagowanym przez Trumana i 
jego kamralów kultem siły, 
jawnie głoszona zasadą  „wx- 
tworzenia sytuacji siły“, o któ- 
rej — widocznie przez zapotn- 
nienie — nawet na obecnej se- 
sji mówił kanadyjski minister 
Pearson. 


— Wyszyński urządza kon- 
|frontację — szepnął ktoś z bo- 
jku. Tak. Była to konfrontacia Í 
słów z czynami Przed obecny- | 
mi gromadziły się dowody os- | 
Karżające amerykańską polity- 
kę. Pod uderzeniami smagają- | 


się do wojennego pochodu i o | 
drugim. który w Palais Chaillot | 


się | 


| 


į 
; 
| 
| 


| tenże sam Acheson oświadcza, 


| nie wstrzymałoby tempa zbro- 


| sty i zwięzły sposób wyrażania 


| Ale nie na tym polega różnica | 


w pył i proch propagandowy legatów radzieckich, 


dómek z kart amerykańskich 
„rozbrojeniowych* propozycji, 
obnażając kryjący się pod nim 
ideał amerykańskich monopo- 
listów: trupią czaszkę wojny. 


Zrozumiała prawda 
i „skomplikowane“ 
kłamstwa 


Acheson chciał wmówić, że 
„nowe* propozycje zachodnie 
różnią się jakoby od poprzed- 
nich, doszczętnie  zdemasko- 
wanych tydzień temu przez de- 
legację radziecką Ostatnie pro- 
pozycje zachodnich mocarstw 
posiadają nowe sformułowania. 
Ale po staremu omijają spra- 
wę rozbrojenia. Zamiast — jak 
to proponuje ZSRR — po pr- 
stu przeprowadzić  redukuię 
zbrojeń, amerykańscy projek- 
todawcy każą swym propozy- 
cjom przejść siedem mórz pro- 
cedury, w których da się je 
utopić, oraz siedem gór waru- 
ków, o które rozbić się ma ich 
realizacja. A że taka jest właś- 
nie intencja waszyngtoński:n 
projektodawcó wykazał min. 
Wyszyński z cała jasnością. Raz 
Acheson mówi, że zaprzestanie 
wojny w Korei stanowi waru- | 
nek przystąpienia do rozmów 
o rozbrojeniu, a innym razem 


że zakończenie wojny w Korsi 


jeń amerykańskich. 


| świadczeń” 


jtrolą zakazu 


| gdy 


prostą 1 
zrozumiałą, a krętą frazeologią 
tych, którym słowa służą po to, 
by prawdę ukrywać. Dlatego 


| tak skompromitowane są ame 


rykańskie propozycje w sprawie 
energii atomowej, dlatego tak | 
proste i jasne jest żądanie 
ZSRR, będące żądaniem setek 
milionów ludzi: zakazać broni: 
atomowej i wprowadzić skutecz. 
ną kontrelę nad wykonaniem. 
tego zakazu. 


A co proponuje Acheson? Zno- 

wu zawiłą procedurę j „etapy“, 
prowadzące do Uroczystego po- 
grzebania tej sprawy; znowu 
„uwzględnienie istniejących do- 
a więc doświad- 
czeń zbankrdtowanej tzw. ko 
misji atomowej, która przez pięć | 
z górą łat skutecznie sabotowa- 
ła rozbrojenie atomowe; znowu 
zdyskredytowany plan Baru 
cha. według którego nad kon- 
czuwać ma „w 
miare możności* między- 
narodowa komisja. 


Wesołość panowała na sali, 
min. Wyszyński celnymi 
słowami scharakteryzował ame- 
rykańskie pojmowanie tej „w. 
miarę możności mlędzynarodo- 
wej współpracy”. której prób- 
ki — kto jak kto, ale obecni na 


|sali maja możność obserwować 


choćby w czasie obiad ONZ. Bo 
przecież na salj nie było chyba; 
ani jednego człowieka. który by 
nie wiedział o delegatach wy 
|rażaiąc"cćh własne zdanie w ku- | 


w ożywionych rozmowach po luarach. a głosujących” zgodnie | 


przemówieniu Wyszyńskiego sły | 
szało się zdania. że ma on pro- 


swych tez politycznych. w prze | 


| niu i komisjach. 


ze zdaniem amerykańskiego | 
| przedstawiciela na zgromadze 


s 


ciwieństwie do „bardziej skom | Ludzkość domaga się jasnej | 


Achesona. | 


plikowanego* stylu 


i Jest to różnica między prawdą 


| Dad) 


Gdy Wyszyński wskazywał na | 


cych słów prawdy rozpadł się | zawartą w przemówieniach de- | niedorzeczności, zawarte w za” 


| 
| 
j 
| 
| 
I 
| 
| 


sprzecznym z zapewnieniami 9 | 
zamiarach pokojowych. Jest to | 


I dlate- | 
.go Eisenhower przemawia sta- 


prawda nie na zasadach wza- 
jemności, gdyż. rządy tych kra- 
jów odmawiały wvdawania wiz 
inp. przedstawicielom Polski. 


() PARYŻ (PAP). 
społecznych, humanitarnych 


dyskusja 


nym. 

Delegatka Polski Domańska 
stwierdziła następnie, że istnie- 
ją praktyczne środki rozwiąza- 
nia podstawowych problemów 
społecznych. Problemy te są 
rozwiązywane pomyślnie m. in. 
w Polsce, podobnie jak/w in- 
nych krajach demokracji ludo- 
wej. 

Delegaci Izraela, Filipin Bur- 
my, Argentyny, Boliwii Liba - 
nu zmuszeni byli przyznać, że 
działalność instytucji ONZ 
absolutnie nie wysiarcząła do 
zaspokojenia potrzeb socjalnych 
w wielu krajach. 

Delegat Egiptu wyraził ubo- 
lewanie, że ONZ przeznaczyła 
na potrzeby socialne zaledwie 
zo inionów dolarów, gdy na 
zbrójenie znalazło się w róż- 
nyth państwach 100 miliardów 
dolarów. 

Delegacja francuska wniosła 
mętny projekt rezolucji apro - 
bującej program prac na przy- 
szłe lata. Rezolucja ta zmierza 
w istocie rzeczy do zamasko - 
wania rzeczywistej sytuacji 
w krajach  kapitalistycznych, 
zwłaszcza zaś w krajach kolo- 
nialnych i zależnych. 

Delegat ZSRR Pawłow o- 
świadczył, że Rada Społeczno- 
Gospodarczą i jej komisja spo- 
łeczna  zignorowały w swojej 
pracy sprawę przyczyn spad- 
ku stopy życiowej mas REES” 


Votum zauiania 
dla Mossadeka 


(f) MOSKWA (PAP). Jak do- 
| nosi z Teheranu agencja TASS, 
| medźlis (Izba niższa parlamentu 
| irańskiego) uchwalił jednomyśl- 
nie votum zaufania dla premie- 
ra Mossadeka. Przed głosowa- 
niem premier Mossadek złożył 
sprawozdanie ze swej podróży 
do USA i Egiptu. 


chodnich propozycjach, jak np. 
postawienie sprawy „kontroli“ 
przed sprawą zakazu broni ato- 
mowej i rozbrojenia, a więc 
faktycznie „kontroli“ nad tym 
co nie istnieje, samo przez się 
narzucało się porównanie z baj 
kamj dla dzieci. Ale jak 
stwierdził Wyszyński przy 
pominając bajkę o wilku i Czer- 
wonym Kapturku bajka ta 
jest bardzo wygodna dla wii 
ków. żarłocznych a obłudnych. 
tylko, że w naszych czasach 
Czerwone Kapturki stały się tak 
silne i potężne, że nie jest już 
tak łatwo pożreć je, a tym bar- 
dziej oszukać. 

Przygważdżając autorów pro 
pozycji zachodnich, min. Wy 
szyński postawił jasne, kon 
kretne pytania, żądając niedwu- 
znacznej odpowiedzi, bez wv 
krętów, bez lawirowania. Doma 
gal się jasnei odpowiedzi na py- 
tania w sprawie konkretnych 
uchwał rożbrojeniowych. a w 
szczególności jasnej odpowiedzi 
na pytanie: „jesteście za zaka 
zem broni atomowej, czy nie?" 

Odpowiedzi na te pytania do 
maga się cała ludzkość. I według 
tego będzie sądzić odpowiada 
jących. 

sk 


W imieniu delegacji radziec 
kiej min, Wyszyński złożył do 
projestu mocarstw zachodnich 
konkretne, realne poprawki. 
których przyjecie uczyniłoby 
| propozycje „rozbrojeniowe"* na- 
prawde propozycjami rozbro- 
jeniowymi, zapewniłoby zakaz 


- 


,broni atomowej i kontrólę nad 
| wykonaniem tego zakazu. Przy- 


| jecie lub odrzueenie tych pro- 
| pozycji będzie probierzem. kto 
rzeczywiście pragnie pokoju, a 
kto pcha do wojny. 


J. STAREC 


dziła dwie zasad! icze konkretne | 


Poszczególne narodowe Komi- | 


Komitety Pokoju różnych kra- 


przez obecne Zgromadzenie Ogólne ONZ, 
nad czwartym rozdziałem sprawozdania 
Społeczno-Gospodarczej, poświęconego zagadnieniom socjal- 


i 
| 
l 
i 
f 
j 


wszystkich bez wyjątku 


inicjatywa. która w tym roku 


ma przybrać znacznie szerszy 
rozmiar, jest jednym ze środ- 
ków przeciwdziałania temu 


sztucznemu podziałowi ludzkości 
na dwa wrogie obozy. podzia- 
łowi. który pragną wprowadzić, 
pogłebiać i utrzymywać impe- 
rialiści. 

Uchwałą sesji wiedeńskiej za- 
lecono szeroką wymianę czasa- 
pism i publikacji naukowycn 
Rezolucja postanawia też zorga- 
nizować w szeregu stolic w 1952 
roku międzynarodowe wystawy 
sztuki ludowej, książek dla 
dzieci itd. 


Inicjatywa sesji wiedeńskiej 
zmierza również do tegó, ażeby 


|rok przyszły przeszedł pod zna- 


kiem uroczystych obchodów 
wielkich rocznic kulturalnycn. 
Będą to: 150-ta rocznica śmier- 
ci wielkiego pisarza francuskie- 
go Wiktora Hugo, 500-na rocz- 
nica urodzin wielkiego humani- 
sty, myśliciela i artysty Leonar- 
do da Vinci, 100-na rocznica 
śmierci Gogola, 1000-lecie słyn- 
nego lekarza arabskiego Avicen- 
na, zwanego „księciem medycy- 
ny“. W ten sposób poprzez wszy 
stkie granice szykan wizowych 
ze strony państw zmarshallizo- 
wanych — ludzie całego świala 
uczczą w przyszłym roku tych 
wszystkich, którzy na przestrze- 
ni wieków, na przestrzeni ty- 
siąca lat wzbogacali dorobek 


kulturalny ludzkości. Manife- 
stacje te potwierdzą wielką 
prawdę, że kultura jest jedna i 
niepodzielna. choć czerpie swo” 
je bogactwo i różnorodność Z 
twórczości wszystkich narodów 
świata. 

i Zachód, dzisiaj 
przez obóz 
niewątpliwie zagraża rozwo- 
jowi kultury. Obóz ten sieje 
nieufność i niechęć między na= 
rodami, stwarza podatny grunt 
dla przygotowań  wojenny"h. 
Podżegacze wojenńf boją SIę 
kultury, bo ona uczy humaniz= 
mu, miłości człowieka, a oní 
sieją nienawiść i śmierć. Toteż 
w krajach  kapitalistycznych 
dzieła kultury i sztuki świato* 
wej znajdują się na margine* 
sie życia. 


forsowany 


„Postanowienia Światowej 
Rady Pokoju są jasną i wyraż= 


ną odpowiedzią na niszczyciel- ` 


skie usiłowania walki z kultu- 
rą — stwierdził wśród dług? 
trwałych oklasków Leon Krucze 


w imieniu wszystkich tych, a 
jest ich setki milionów na świe- 
cie — którzy kulturę cenią Í 
szanują na równi z chlebem ca* 
dziennym. Walczyć o pokój 
to znaczy walczyć o przyszłość 
i humanizację kultury, o dal- 
sze rozwijanie jej wielkich tra- 
dycji". 


me 


Na posiedzeniach Komisji do spraw 


i kulturalnych, wyłonionej 
rozwinęła się 
Rady 


cych, w krajach kapitalistycz- 
nych. Przyczyną tego spadku 
jest podporządkowanie całej 
gospodarki krajów należących 
do systemu, któremu przewo - 
dzą Stany Zjednoczone, zbrod= 
niczym celom przygotowania 
nowej wojny. 

Kończąc, delegat ZSRR pod- 
dał krytyce francuski projekt 
rezolucji i wniósł szereg popra- 
wek. W myśl tych poprawek, 
Rada Społeczno-Gospodarcza i 
jej komisja socjalna powinny 
uwzgłędnić w programie swych 
prac na okres 1952/1953 takie 
zagadnienia, jak: ubezpieczenia 
na wypadek bezrobocia, opieka 
nad matką i dzieckiem, udostęp- 
nienie nauki szkolnej dla 
ludzi. 
rozszerzenie opieki lekarskiej na 
całą ludność wszystkich krajów 
itd. Ponadto poprawki radziec- 
kie zalecają Radzie Społeczno- 
Gospodarczej przestudiowanie 
sprawy podjęcia niezwłocznych 
kroków dła przyczynienia się 
do postępu społecznego w mało 


| rozwiniętych krajach. 


Obrady Komisji 


| Ekonomiczno - Finansowej 


ONZ 


(Ð) PARYŻ (PAP) W Komisji; 
Ekonomiczno-Finansowej 


Amerykańska polityka zbrojeń przyczyną 
spadku stopy życiowej mas pracujących 
w krajach kapitalistycznych 


Obrady Komisji Społeczno-Humanitiarnej ONZ 


madzenia Ogólnewo ONZ toczy 
się dyskusja nad sprawą rozwo* 


ło rozwiniętych. 


lopialne pod pretekstem „pomo 
cy“ gospodarczej, przekształcają 
te kraje w rynki zbytu swoich 
towarów oraz w źródła surow* 
ców strategicznych j taniej siły 
roboczej. Wojna w Korei roz- 
pętana przez USA pogorszyła 
jeszcze bardziej sytuację ekono* 
miczną mało rozwiniętych kra- 
jów. 

Potwierdził to m. in. delegat 
Indii Nie możemy przyjąć — 
oświadczył również delegat In- 
dii — egoistycznych planów 
tych krajów w dodatki rolniczo 
surowcowe państw Europy 
USA. Zagarnianie surowców 
na cele wyścigu zbrojeń pogle- 
bi. nędzę mas pracujących tych 
krajów. Dlatego też musimy 
walczyć o pokój i o przyjazne 
stosunki między wszystkimi 
krajami. 


Następnie zabrał głos przed- 
stawiciel USRR Stadnik, który 
podkreślił, że polityka USA 1 
Anglii. mająca na celu przygoto. 
wanie nowej woiny światowej, 
przeszkadza rozwojowi ekono- 
micznemu kra'ów Bliskiego 1 
| Środkowego Wschodu. Delegat 
ukraiński poddał ostrei krytyce 
stanowisko ONZ, która służy w 
znacznym stopniu interesom 
ekspansji amerykańskiej w tych 


Zgro | krajach. 
ZZ O E Z O 


Yves Farge przybył do Moskwy 


(d\ MOSKWA (PAP). Do Mo-, będzie delegacji Światowej Ra- 


skwy przybył członek Biura 


| Światowej Rady Pokoju, prze- 


| CGTU. 
i Komunistycznej 


wodniczący Francuskiej Rady 
Pokoju — Yves Farge. 
Yves Farge . przewodniczyć 


Plenum Niemieckiego Komitetu 
Bojowników o Pokój 


(() BERLIN: (PAP). 
linie odbyło się V rozszerzone 
plenum Niemiecriego Komitetu 
Bojowników o Pokój. W posie- 
dzeniu wzięło udział przeszło 


400 przedstawicieli ruchu poko- 


Dnia 23 bm. zmarł w wieku 
lat 47 tow. Józef Tłoczek, czło- 
nek Poiskiej Zjednoczonej Par- 
tii Robotniczej, aktywista Cen- 
tralnej Rady Związków Zawo- 
dowych, b. wiceprzewodniczący 
Rady Narodowej Polaków we 
Francji i b. przewodniczący 
polskich sekcji przy CGT. 


Tłoczek pocho- 
małoroinych 


Tow. Józef 
dził z rodziny 
chłopów w .Wagiewie (woj. 
łódzkie), Od 10 roku życia 
pracuje na roli. W r. 1922 w 
poszukiwaniu pracy zmuszony 


| jest opuścić kraj i udaje się do 


Francji. Fam początkowo pra- 
cuje jako robotnik rolny. a na- 
stępnie jako górnik w kopal- 
niach Pas de Calais, gdzie na- 
bawił się pylicy. Od chwili 


| przyjazdu do Francji bierze u- 


dział w walkach francuskiej 
klasy robotniczej w szćregach 
rewolucyjnych zw..zawodowych 
W r. 1937 wstępuje do 
Partii Fran- 
cji. 

W r. 1940 po inwazji wojsk 
hitlerowskich na Francję zo- 
staje aresztowany na rozkaz 
rządu Daladier - Reynaud i in- 
ternowany w obozie Vernet, 


[skąd w kilka miesiecy później 


ucieka. Wraca do zagłębia gár- 
niczego i odiąd przez cały czas 
okupacji znajduje sie w pierw- 
szych szeregąch polskiego Ru- 
chu Oporu, walcząc o wyzwo- 
lenie Polski i Francji spod ja- 


W Ber- | jowego 


Józet Tłoczek 


dy Pokoiu na III Wszechzwiąz= 
kową Konferencję Obrońców 
Pokoju. która rozpocznie się waj 
Moskwie 27 bm. 


ze wszystkich części 


| Niemiec. 
Prof Friedrich wygłosił re” 
ferat o sesji Swiatowej Rady 


Pokoju w Wiedniu. 


- 


rzma okupacji hitlerowskiej, mmrwóć 
r. 1941 tow. Józef Tłoczek brał 
czynny udział w patriotycznym 
strajku górników francuskich % 
Pas de Calais przeciw hitle” 
rowskim skupantom. 

Po wyzwoleniu tow. Józef 
Tłoczek zostaje przewodniczą” 
cym polskich sekcji przy CGT. 
Jednocześnie zostaje aay Nar 
wiceprzewodniczącym Rady Na” 
rodowej Polaków we Francji 
Jego patriotyczna działalność 
wybitne zasługi dla porięnie 
imia przyjaźni między narodami 
polskim i francuskim ściągają 
na niego nienawiść reakcji 
francuskiej i kliki zdrajców 
spod znaku Andersa i Mikołaj- 
czyka. W r. 1949 zostaje z 03 
| kazu Mocha wysiedlony 
Francji. Po powrocie do ojczy” 
zny włącza się natychmiast Z 
| entuzjazmem do wielkiego dzie” 
ła budownictwa socjalizmu. 

Nie bacząc na chorobę i prze* 
męczenie, tow.  Józe? Tłoczek 
pozostaje na stanowisku wyzna” 
czonym mu przez Partię do 0% 
,statniego prawie swego tchnie- 
nia. Przedwczesna śmierć tow: 
Józefa Tłoczka wyrwała z na” 
szych szeregów oddanego 
wiernego bojownika WA 
Zjednoczonej Partii Robotni- 
czej. 


GRUPA TOWARZYSZY 


Pogrzeb odbędzie się w dniu 77 
tm. o godz. 1l4-tef na cmentarz 


Wojskowym w Warszawie, 


kowski — są one odpowied7iĝ 


ju ekonomicznego krajów mae | 


„Z przemówień szeregu delega* | 
tów wynikało, że mocarstwa kos 


Sztuczny podział na Wschód í 


kapitalistyczny ~ | 


przekształcenia małe rozwinię” 


„Ak 


4 


| 
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Nr 339 


Czy powiat Kolno musi być ostatni | 


(KORESPONDENCJA WŁASNA „TRYBUNY LUDU") 


— Czy wiecie towarzyszu. że 
wasz powiat w wykonaniu pla- 
nowego skupu zboża stoi na o- 
statnim miejscu w Polsce? 

— Wiem — odpowiada pełno- 
mocnik Wojewódzkiej Rady N 1- 
rodowej i KW PZPR w Białym- 
stoku. tow Juchnicki 

— Dlaczego tak jest? 

— Bo, widzicie. chłopi są tu 
u nas oporni. niezdyscyplinowa- 
ni. nie rozumieją. że trzeba wy- 
kenywać zarządzenia państwo- 
we. 

— Ą zespół jak pracuje? 

— Brak nam ludzi gminne 
rady są słabo obsadzone. 

Podobnie przebiegają rozmo- 
wy z tow Żywolewskim. prze- 
wodniczącym prezydium PRN, 
który rozkłada ręce i 
Grodzkim. II sekretarzem KP 

Czy mają rację? Czy chłopi 
w powiecie kolneńskim — to ja- 
cyś specjalni chłopi. inni niż w 
całej Polsce? 

Trzeba powiedzieć. że pewne 
trudności w powiecie kolnen- 
skim istnieją Trudności wyni- 
kają przede wszystkim ż niskie- 
go poziomu uświadomienia pra- 
cującego chłopstwa w wyniku 
niedostatecznej pracy politycz- 
nej na tym terenie w ciągu u- 
biesłych lat 

Trudnością w realizacji sku- 
pu zboża ,są np. klęski żywioło- 
we, które nawiedziły część po- 
wiatu, Dlatego cztery gminy w 
Kolneńskiem zostały zwolnione 
ze skupu zboża. 

Tylko. że towarzyszom z ze- 
społu wydaje się. że np. gra- 
dobicie przebiega ściśle admini- 
stracyjnie. to jest gminami. A 
gradobicie nie uznaje granic 
gminnych. Tak np. grad nawie- 
dził pola sąsiednie. w gminach 
niezwolnionych od skupu zbo- 
ża. 

Cóż uczynili chłopi na tych 
terenach? Oczywiście złożyli po- 
dania o ulgi w sprzedaży zbo- 
ża. Podań takich napłynęło do 
prezydium PRN około 1.500 je- 
szcze w sierpniu. Do połowy li- 
stopada zespół zdążył rozpatrzyć 
aż... 300. 

Ale i tych 300 zostało rozpa- 
trzonych biurokratycznie byle 


jak. Oto na przykład gromada, 


Wincenta (gmina Czerwone). 
Podania składało 40 chłopów 
Czy zastanawiono się nad każ- 
dym podaniem. czy sprawdzono 
słuszność podanych faktów? Nie. 
zespół uprościł sobie zadanie. 
Odrzucił nie tylko podania kom- 
binatorów. ale po prostu wszy- 
stkie podania. wśród mich po- 
dania  małorolnych: wdowy 
Wierzbickiej. Kaczyńskiego, Bal- 


„zika i Szymanowskiego. których 


rzeczywiście dotknęła. 
= 

A teraz przejdźmy się na in- 
ną gromadę: Zalesie (gmina Ma- 
ły Płock) Gromada Zalesie po- 
ważnie zalega z dostawą zboża. 
Zalegają kułacy, zalegają śred- 
niacy zalegają biedniacy Roz- 
mawiamy z małorolnymi chło- 
pami. Cwalinem, Kozikowskim. 
Rakowskim. 


klęska 


Przedujący zakład 


przemysłu papierniczego 

(£) Trzeci tegoroczny etap mię- 
dzyzakładowego _ współzawod- 
nictwa pracy załóg wszystkich 
zakładów przemysłu papierni- 
czego przyniósł po raz drugi z 
rzędu sukces załodze Fabryki 
Celulozy i Papieru w Kaletach 

Załoga tego przodującego za- 
kładu wykonała plan produk- 
cyjny 3 kwartału br. w 1074 
proc., podniosła przeciętną wy- 
dajność pracy do 118,5 procent. 
obniżyła koszty własne produk- 
cji o 84 procent w porównaniu 
z planowanymi 


Na marginesie 
ELA m soda DARA 


tow | 


i 
Ji 
I 


w Polsce? 


— Dlaczego nie  odstawiacie 
zboża? 

Odpowiedź pada nieoczekiwa- 
na: 

— Już dawno byśmy odsta- 
wili żeby odstawił taki Pop- 
kowski albo Obrycki. - 

— A kim są Popkowski i O- 
brycki? 

— To kułacy, kombinatorzy. 
| W zeszłym roku też nas wyki- 
| wali Myśmy odstawili. cała bie- 
dota. a oni zwlękali. to im po- 
tem umorzono. I wyszło tak, 
że biedak odstawił, a  kułak 
przehandłował W tym roku 
Popxowski zalega więcej jak 


dwie tony. Obrycki też No i co. | 


w tym roku ma być znowu tak 
samo? 
Małorolni i średniacy ogląda- 


ją się na kułaków i „nie chca, | 


by w tym roku było tak samy 
niesprawiedliwie. jak w roku 
ubiegłym. 

Prezydium Gminnej Rady Na- 
rodowej z przedziwną toleran- 
cją odnosi się do 
kombinacji Nie tylko nie na- 


prawiono "przeszłorocznych błę- | 


dów ale pozwala się nadał ku- 
łakom kręcić i nie wykonywać 
obowiązków. 

Sołtys Kozikowski powiada: 
— Taki Obrycki to się z wszy- 
stkich Śmieje. Miesiąc temu 
zrobili u niego zajęcie na trzy 
świnie i byczka, no i co z tego? 


się z nas wszystkich, bo egze- 


kucji, jak nie ma tak nie ma. 


zboża nie 
„Nie mi 


Nie płaci podatku, 
odstawia i powiada: 
nie zrobią“. 


Z Kolna, do Zalesia jest 12. 


kilometrów. Zaglądają tam czę- 
sto towarzysze z zespołu. Ale 
kułaków nie zdołali spostrzec, od 
kułaków dzieli zespół nie 12 ki- 
lometrów. ale siedem gór i sie- 
dem lasów. 

Czy taka sytuacja jest tylko 
w Zalesiu? Nie. Tak samo jest 
np. w gromadzie  Wiszowate 
(gmina Grabowo), gdzie bogacze 
Sarecki i Wiszowaty nie odsta- 
wiają zboża. taka sama sytuacja 
jest i w innych gromadach. 


$ 


Tym. którego obowiązkiem 
jest stale przypominać o ko- 
nieczności terminowej odstawy 
zboża i spłaty podatków, tym. 
który najlepiej zna wieś, jest 
sołtys. Oczywiście. że sołtys, 
który przychodzi *do chłopa z 
takim żądaniem. musi mieć sam 
czyste sumienie. bo w przeciw- 
nym razie spotka się z pyta- 
niem: — Mnie namawiasz, a sa- 
meś odstawił? 

W powiecie kolneńskim więk- 
szość sołtysów zalega z wyko- 
naniem obowiązków. A zespół 
powiatowy i zespoły gminne z 
hiezrozumiałą beztroską usto- 
sunkowują się do tego faktu. 

Oto np. obrazek z gminy Gra- 
bowo. Zwołano zebranie sałty- 
sów: przewodniczący GRN wy- 
tłumaczył im. że powinni jako 
pierwsi 
tem pytał każdego z zalegają- 


kułackich | szywą teorią. Chłopi w Kolneń- | 


odstawić zboże, a po-. 


' kolneńskiego przekonują każde- 


Choaz: RZE AAT E mablią | Kozikowski, który wykonał pian | 


|zespół powiatowy i 


| botrafi wyjaśnić im że ogląda- 


cych sołtysów, kiedy zboże od- | 
stawi, 

— Ano jak omłócę —. odpo- ; 
wiadali sołtysi. 

— No. to dobrze — odpowia- 
dał przewodniczący. 

O tym. żeby terminy wyzna- 
czać, przewodniczący nie pomy- 
ślał. 

W ogóle towarzysze z Kolna | 
są na bakier z terminami. W 
całej Polsce zespoły wojewódz- 
kie wyznaczają terminy d!a ze- 
społów powiatowych. powiato- 
we dla gminnych. gminne dla 
gromad. gromady dla chłopów. 
Do Kolna ten prosty. zdawało- | 
by się system nie dotarł | 
odwrotnie wygląda sytuacja: | 
termin wyznacza chłop dla gmi- | 
ny. gmina dla nowiatu. | 


Rozmowy z chłopami powiatu | 


go, że teoryjka, której hołduje | 
zespół w Kolneńskiem, że „chłopi 
są oporni“ jest niesłuszna i fał- | 


skiem są tacy sami jak na każ- 
dym innym terenie. Czy np 
„oporny” jest Franciszek Przy- 
borowski z gromady Milewo 
(gmina Grabowo), który sprze- | 
dał państwu dwa i półraza zbo- 
ża więcej niż na niego przypa- 
dało? Czy „oporny“ jest  soł- 
tys gromady Zalesie Władysław 


i występuje przeciwko kułakom? 

Takie przykłady można by | 
mnożyć. Nie chłopi są oporni. 
ale oporne jest kułactwo Tylko 
wiele ze- 
społów gminnych nie potrafi te- 
go spostrzec. nie potrafi zorga- 
nizować pracującego chłopstwa 
do walki z kułactwem, nie 


nie się: na kułaka jest niesłu- 
szne. 

Towarzysze z zespołu powia- 
towego skarżą się, że „nie uda- | 
je się zorganizować zbiorowych 
transportów“. Niechby towarzy- 
sze nie patrzyli na wieś jako 
całość, a widzieli dzielące ją 
różnice klasowe. niechby pra- 
cujący chłop przekonał się, że 
zmusza się kułaka do wykonania 
swych obowiązków, wtedy nie 
będzie powodów do skarg, że 
zbiorowe transporty „nie udają 
się". 


Komitet Wojewódzki w Bia- 
łymstoku powinien lepiej niż 
dotychczas kontrolować pracę 
Komitetu Powiatowego partii, 
a zespół wojewódzki wydatniej 
pomóc zespołowi powiatowe- 
mu. 

Jeżeli w powiecie kolneńskim 
poprawi się pracę polityczno- 
uśw:adamiającą i organizacyj- 
ną, wtedy okaże się, że powiat 
kolneński jest taki sam, jak i 
inne powiaty w Polsce, a „opor- 


ni“ chłopi w Kolneńskiem będą 
takimi samymi chłoparai, jak 
np. chłopi z powiatów woje- 
wództwa krakowskiego, którzy 
kończą wykonanie rocznego 
planu. 
ZDZISŁAW NIWIŃSKI 


Narada racionalizatorów=włókniarzy 


(f) We Wrocławiu odbyła się 
narada racjonalizatorów-włók- 
niarzy. poświęcona zagadnieniu 
dalszego planowego rozwoju ru- 
chu wynalazczości pracownicze?! 


Rok bieżący przyniósł wielki 
rozwój pracowniczych klubów 
techniki Liczba ich w ciągu br 
wzrosła z 98 w styczniu br do 
14] obecnie a tuiczba członków 
klubów z 4.775 do 7 992 w chwi- 
li obecnej Wzrosła także liczba 
wynalazków i usprawnień ze 
194 w 1948 do prawie 2 tysięcy 
w 1950 r. 


Wypowiedzi swe dyskutanci 
obrazowali licznymi przykłada- 


mi z pracy klubów i racjonali- 
zatorów I tak np w ZP Poń- 
czoszniczego im »urczaka w Ło- 
dzi dzięki wyna!azkowi dwóch 
racjonalizatorów  Mamińskiego 
i Wymysłowskiugo zastąpiono 
maszyną ręczne zszywanie po- 
szczególnych części pończoch i 
skarpetek, co dotvchczas wyma- 
gało pracy około 40 robotnic. 
Obecnie mogą cne przejść do 
lepiej płatnej i »roduktywniej- 
szej pracy przy obsłudze ma- 
szyn. Klub techniki przy tych 
zakładach przystąpił obecnie do 
sporządzania opisów obsługi 
maszyn według metody Kowa- 
lowa. 


Jak Zabłocki na mydle 


Jako ludzie dobrze wychowa- 
ni, musiinmy najgierw przedsta- 
wić czytelnikom tę niezmiernie 
interesującą osobę, która będzie 
tematem miniejszego felietonu 
Jest nią niejaki Zabłocki poseł 
polskiego pochodzenia du Kon- 
gresu amerykańskiego Ów Za- 
błocki jest cupeł!.e taki sam jak 
większość jeg k'legów — kon- 
gresmanów Żeb»v nie posądzo- 
no nas o stronniczość, nie okre- 
ślimy go własnymi słowami, ale 
użyjemy tu cyl.tu z artykułu 
znanego publicysty amerykań- 
skiego, Alsopa. który w nume- 
rze trumanowskiego „New York 
Timesa“ z dnia 1€ XI br wy- 
raża się w sposób następujący 
o amerykańskich dypłomatach I 
politykach. „Politycy i dyploma- 
ci amerykańscy -- pisze p Al- 
sop — nie sa ant mądrzy, ani 
przewidujący am cierpliwi, ani 
też dojrzali" 

Święte słowa Taki właśnie 
jest p Zabłocki Z jednym tyl- 
ko dodatkiem, o ktorym nie 
wspomniał p Alsop., dodatkiem, 
który odnosi się w równym 
stopniu do wszyskich kongres- 
mana Zabłockiego kolegów po 
fachu Mianowicie że p Zabło: 
cki jest zwykłym kłamcą A ra- 


czej niezwykłym Amerykań- 


skim. 

Refleksje te p'zyszły nam do 
głowy kiedy nastowiliśmy w so- 
bote radio na fale „Głosu Ame- 
ryki“. Mieliśmy prawdziwe 
szczęście. Na tych to falach wła- 
śnie produkował się pan Zabło- 
cxi, udzielając wywiadu na te- 
mat swej ostatniej podróży do 
Europy zachodni: j 

Trzeba przyznać że p. Zabło- 
cki odznacza się cechą zupełnie 
specjalną Mianowicie — jasno- 
widztwem widzi wszystko 
jasno tam gdzie widoki są bar- 
dzo. ale to bardze ciemne 
| Cóż więc zobaczył p Zabłocki 
w Europie zachedniej? Oddaj- 
my mu głos nic h mówi: „By- 
łem zdumiony różnicą, jaką zna- 
lazłem w Europie od ostatniej 
mojej podróży w 1949 r Stan 


 gospodarczu podniósł sie kolo- 


salnie wzwyz Pieniądze napły- 
wające 2 planu Marshalla obra- 
cane są na odbuaowę i podnie- 
sienie stopy życy.wej ludności“ 

Pan Zabłocki mówił to wszy- 
stko po to, żeby „przekonać“ nas 
w kraju ile to *traciliśmy nie 
„korzystając z dobrodziejstw” 
planu Marshaila Mowil to przed 
mikrofonem „Głosu Ameryki", 
który jak wiadomo, wypluwa 
wszelkie kłamstwa z niezwykłą 
łatwością Ale my zróbmy ma- 
leńką kontrontację. Zaprośmy 
na nią osobistości, z którymi p. 
Zabłocki prawdopodobnie się 
liczy i których chyba nie posą- 
dzi o postępowność  Zaprośmy 
mianowicie — premiera Wiel- 
kiej Brytanii. W'nstona Chur- 
chilla, jego francuskiego kolegę, 
p. Rene Mayera oraz redakto- 
rów następujących pism: „Busi- 
ness Week“ — ganu wielkiej 
finansjery amerykańskiej. „Wall 
Street Journal“ jak wyżej 
„New York Hera'd Tribune" — 
jak wyżej. 

A więc otwieramy konferen- 
cję. Udzielamy głosu poszczegól- 
nym mówcom. 

WINSTON CHURCHILL (w 
parlamencie brytyjskim w dn. 
8.XI. br.): „W dziedzinie bilan- 
su handlu zagranicznego prze- 
żywaumy kryzys Powstał deficyt 


iw ię kszy niż'w roku 
1949 i pod wieloma 
względami ostrzejszy niż w 
1947 r... Kupujemy znacznie 


więcej niż możemy płacić z b'e- 
żących dochodów. Może to t 
czasem doprowadzić do ban- 
kructwa kraju". ; 
RENE MAYER (w expose z 
dn. 15.XI br.) „Sytuacja jest 
tak groźna, że zmuszeni jesteś- 
my zredukować o 40 proc. im- 
port ze strejy dularowej* (Bur- 
żuazyjna gazeta paryska „Mon- 
de“ pisze na marginesie tego 
expose: „Wichura kryzysu ekv- 
nomicznego. która nadciagneła 
znad brzegów Tamizy, uderzy- 
ła również wę Francję"). 
„BUSINESS WEEK“ (numer 
z ubiegłego tygodnia) „Najwie- 


kszą groźbę dla Europy  za- 


chodniej i paktu atlantyckiego 
stanowią przyczyny natury e- 
konomicznej. Bez dalszej po- 


mocy amerykanskiej front de- 
mokracji zachodnich  załamie 
się“. > 


„NEW YORK HERALD TRI- 
BUNE" (z 18.XL bm.): „Wszy- 
scy europejscy alianci USA po- 
siadają chor systemy gospo- 
darcze, które załamują się pod 
ciężarem zbrojeń”. 

„WALL STREET JOURNAL" 
(z 18.X1. br.): „Rzad amerykań- 
ski, jak się stwierdza, celowo 
wprbwadze w błąd opmię piu- 
bliczną, publikując  niepraw- 
dziwe sprawozdania o rozwoju 
sytuacji ekonomicznej swych 
europejskich sojuszników. ln- 
formacje napływające z Euro- 
py zachodniej wskazują, Że TB» 
dwaj czałowi sojusznicy USA 
— Wielka Brytania t Francja 
już uginają się pod ciężarem 
kryzysu ekonomicznego i to w 
chwili, kiedy zaledwie rozpo- 
częły się zbrojenia". 

Wystarczy? Głosy takie moż- 
na by praktycznie mnożyć w 
nieskończoność. Mówią one 0 
tym, czego p. Zabłocki nie „ża- 
uważył": że sytuacja gospodar- 
cza na zachodzie Europy p9- 
garsza się z każdym dniem, że 
plan Marshalla „ugrzązł w kia- 
szeniach wielkich koncernów“ 
i że główną przyczyną rosn:|- 
cego kryzysu jest szaleńczy 
wyścig zbrojeń. Sytuacja musi 
być rzeczywiście bardzo nie- 
różowa, jeżeli czołowi politycy 
zachodni, którzy 
pragną ukryć prawdę, zmusze- 
ni są do tego rodzaju wypowie- 
dzi. 

P. Zabłocki udaje oczywiśc'e, 
że o niczym nie wie. Jasne jest. 
iż wie on o tym: i dlatego leje 
łzy krokodyle. że nie udało się 
Polski omotać taką „pomocą“. 
„Pomocą“ — na której — jak 
wykazały oświadczenia najwyż- 
szych dla pana Zabłockiego au- 
torytetów — wychodzi się jesz- 
cze gorzej niż... Zabłocki na 
mydle. s 

OSA 


tak bardzo | 


Odznaczenie pilotów 
„Lotu“ 


() W dniu 26 bm. w świetlicy 
Centralnego Portu Lotniczego 
na Okęciu w Warszawie odbyła 


się uroczysta dekoracja odzna- | 


| czeniami państwowymi czte- | 
rech lotników i mechanika 
PEE „ŁOŻE 


Za wzorowe wykonanie obo- 


|wiązków służbowych i wykaza- 


ne przy tym bohaterstwo i od- 
wagę odznaczeni zostali: Złoty- 


mi Krzyżami Zasługi pilot 


|T Henzel i mechanik Bogdanow | 


oraz Srebrnymi Krzyżami Za- 
sługi — pilot J. Szrejbrowski, 
pilot - mechanik E Kamela i 
radiooperator — Z. Całka. 
Dekoracji dokonał minister 


Tam | Transportu Drogowego i Lotni- 


czego — Jan Rustecki. 


| Vowe normy materiałowe 


w bydgoskiej Fabryce 
Mebli 

(f) Załoga Bydgoskiej Fa- 
bryki Mebli, stosując w coraz 
szerszym zakresie nowe, wydaj- 
niejsze metody pracy, prowadzi 
jednocześnie skuteczną walkę o 
zmniejszenie zuzycia materia- 
łów podstawowych. Wprowa- 
dziona w bież. roku potokowa 
produkcja niektórych typów 
mebli, podniosła o 100 proc. 
przeszło wydajność pracy i po- 
zwoliła załodze ujawnić liczne 
możliwóści obniżenia  zyżycia 
surowca. W chwili obecnej 
przystąpiono do opracowania 
nowych norm zużycia materia- 
łów na poszczególne wyroby 
produkowane przez zakłady. 

Zakłady uzyskają dzięki temu 
prawie o 15 prot. mniejsze zu- 
życie materiałów, co przyniesie 
bardzo poważne osaczędności. 


_TRYBUNA LUDU 


| ań Załoga Kałdowa 


obroniła swoją cesięlnię 


| 


| chomilj produkcję — nie dali za. 


| 


i dów wymaga 


Cegielnia w  Kałdowie od 
jdłuższego już czasu systematy 
leznie nie wykonywała planu 
Znaczna część jej produkcji szła 
na powiększenie 
hałd „Nie cegła lecz gruz* 
|stwierdzali wszyscy Nikt też nie 
| kwapił się z odbiorem takiej ce 


itunek. gdy kraj do swych bu 
cegły najlepszej 


jakości. 
Do cegielni zjeżdżały różne 
komisje. Wreszcie 


„cegielnia nie 
produkcji. trzeba ją zamknąć” 


Decyzja ta jakby wyzwoliła u | twarcie drogi do Kałdowa po 


kryte siły tkwiące w załodze 
Starzy towarzysze partyjni 
sami. którzy własnymi 
wyciągali maszyny z gruzów. a 
potem łatali ściany i mimo du 
żych zriszczeń wojennych uru 


wygraną Postanowili twardo 
walczyć o cegielnię. głębiej zba 
dać źródła niedociągnięć Po 


mógł im w tym tow. Gwoździej | 


z Komitetu Powiatowego w 
Malborku. 

W pierwszym rzędzie załoga 
cegielni uzyskała zmianę decy 


zji.. Centralny Zarząd zgodził 


się na dalsze prowadzenie pro | 


dukcji jeszcze przez rok „tytu 
łem próby*. 


Potrzebna była maszyna... 


Glina z terenów kałdowskiej 


Glina występuje w niejednoli 


tych pokładach. których miąż |chodziły* dobre. Przy odbiorze | 


gły bo kto by chciał brać III ga- | 


| szość sięga do 3 metrów. Aby 


E E PRACE 7 do przeróbki był lep 


| była maszyna. 


„szczególne warstwy Trzeba. 


| í w zeszłym metod pracy Wraz z tow tow | 
| roku na jesieni zapadła decvzja | Antezakiem. 


n ; ; | j 
nadaje się dO| Kurzawą i Prokopowiczem roz 


cią 
rękami | 


|je remontować sposobem gospo 


Janina 


Kahns 


szy, trzeba bylo przemieszat po 
a 
le kopacze wydobywające glinę 
przy pomocy ręcznych łopat 
nie mogli tego robić. Potrzebna 


Tow Dubrawski pierwszy | 
wpadł na myśl usprawnienia 
dotychczasowych przestarzałych | 


Mikołajewskim 


poczęli energiczną walkę o o 
stępowym metodom pracy Wy 
szukali wśród  szmelcu stare 
bezużyteczne maszyny i zaczęli 


darczyw. 

W ju zamiast 6 robotni 
ków — kopaczy — stanęła do 
pracy maszyna, obsługiwana; 


przez 1 człowieka. Maszyna, tzw 
bagier. swymi“ łopatkami zgar- 
niała glinę ze wszystkich 
warstw Równocześnie bagier U 
żywany był do wydobywania 
piasku, który przedtem: dowo 
żono do cegielni. 

— Tego nam było potrzeba— | 
mówili towarzysze — surowiec | 
wpada .do wózka już przemie 
szany Nie będzie teraz kłopo | 
tów z produkcją, poprawimy ia 
kość produkowanej cegły. 


| cegielni jest surowcem ciężkim. 
do przeróbki. Przeważają tu iły mimo tego. że jakość surówki | 


Okazało się jednak. że kłopo 
ty z produkcją były nadal. Po 


poprawiła się. cegły „nie wy 


` Zaliczkowanie ziemniakami w spółdzielniach produkcyjnych 


Í 


s 


W spółdzielni produkcyjnej Biała Nowa (pow. Płock, woj. warszawskie) zarząd : spółdzielni 


przystapił do wydawania członkom spółdzielni ziemniaków, jako zaliczki na 
spółłzie!lcy Zygmunt Kaz: 
ją na wóz zważone ziemniaki, które rozwiozą 


chunkowe. Na zdjęciu! 


Ważny etap w rozwoju spółdzielczości 


Notując poważną poprawę na 
wielu odcinkach 
drobnej wytwórczości. 
zdać sobie sprawe z tego, że po- 
siada ona w swej pracy wiele 
niedociągnięć. Poważną przy- 
czyną szeregu niadociągnięć by- 


;ło nienależyte ustawienie orga- 


nizacyjne spółdzielczości pracy. 
Świadczyły 0 tym przede 
wszystkim liczne sygnały z te- 
renu — a w pie'wszym rzędzie 
alarmy prezydiów wojewódz- 
kich rad narodowych, woje- 
wódzkich komisii planowania 
gospodarczego, cziałaczy spół- 
dzielczości rzemieślniczej i spół- 
dzielczości pracy oraz poszcze- 
gólnych s półdzielń. domagają 
cych się zmian organizacyj- 
nych w spółdzieiczości pracy. 


Brak koordynacji a 
ə w planowaniu ý 


W terenie daje się zauwa- 


żyć czesto zjawisko, że w 
miasteczku liczącym 5 — 10 ty- 
sięcy mieszkańców istnieją 
obok siebie dwie równolegle 


działające spółdzielnie pracy tej 
samej branży. Każda z tych 
spółdzielni liczy po 20 — 30 
osób, posiada swój: zarząd i 
aparat administracyjny. produ- 
kuje identyczny asortyment. 
wykonuje jedne i te same usłu- 
gi — a podporządkcwane są: je- 
dna Związkowi Spółdzielni 
Pracy, druga Centrali Rzemieśl- 
niczej, przy czyn. ceny za pro- 
dukcję i usługi różnią się czę- 
sto bardzo rażąco. Brak koordy- 
nacji w planowaniu powodował 
niejednokrotnie. że obie spół- 
dzielnie produkowały ten sam 
asortyment w nadiniernych ilo- 
ściach, przy równoczesnym bra- 
ku innych artykułów na danym 
terenie. a na odcinku usług wy-, 
woływał nieodpowiednią lokali- 
zację ' punktów 
zwłaszcza zaś na peryferiach 
dużych miast. 


Obie centrale rozszerzały 
swój stan posiadania na pod- 
stawie organizowania indywi- 
dualnego rzemiosła. W ten spo- 


usługowych. | 


działalności | 
należy | 


| 
| 


ecki i Władysław Nikołajewski ładu- 
o domów członków spółdzielni 


dniówki obra- 


Foto CAF = Baranowski 


| walki 


surowych cegieł z prasy — ce 
gły pękały. i 

— Co w tym może być? — 
głowiła się załoga. — W czym 
tkwi błąd? 

Długo i 
przyczyny błędu 
kiedyś tow Drewa. 
produkcji, obserwujac 


wytrwale szukano 
Aż wreszcie 
kierownik 
odbiór 


|surówki z prasy. sięgnął w pew 


nvm/momencie do kieszeni ! 
wyciągnął miarkę. 

— To przecież ramki są win 
ne— zawołał. mierząc"zorączko . 
wo ich rozpietość 

Rzeczywiście. ramki do odbio 
ru cegły z prasy miały za sze 
roki rozstaw.  Ułatwiało toj 
wprawdzie proces suszenia ale 
psuło cegły które robione z gli | 
ny mało plastycznej. tzw krót | 
kiej pękałv nie znajdując wła 
ściwego podparcia n7 ramkach 
Natvchmiast więc zabrano sie 
do przerabiania ramek Okaza 
ło się, że tow Drewa miał ra 
cię Na zwężonvych ramkach ce 
gła przestała sie psuć. 


Wspólnym wysiłkiem 
przełamano trudności 


Uruchomiony bagier przero 
bione ramki — to kolejne etapy | 
o podniesienie jakości 
produkcji. Nie wyczerpywały 
one jednak „zapasu“ trudności 
jakie wciąż jeszcze miała przed 
sobą cegie!nia. 

Ot choćby taki roszer (maszy 
na do przerabiania gliny) cią 
gle ulegał awariom. Łamały się 
w nim często tryby. co powodo 
wało postoje i znów groziło za 
waleniem planu. Po wielu żmu 
dnych obserwacjach załogi. o 
kszało się. że wał „był w nim 
za słaby Po wymianie wału a- 
warie ustały. 

— Najwięcej kłopotów było z 
gliną — opowiada tow -Sredziń 
ski *— Nie mogliśmy w żaden; 
sposób dojść do tego. gdzie bę 
dzie najlepsza. Nie mieliśmy la 
boratorium. które zajęłoby się, 
badaniem jakości gliny. I wie | 
cie co zrobiliśmy? Przez jakiś 
czas w niedzielę, każdy z człon 


| ków załogi próbował na własną 


rękę. lepił małe cegiełki | su- 
szy? gdzie się dało W ten spo- 
sób natrafiliśmy na miejsce z 
którego glina okazała się naj- 
lepsza do produkcji 

Tam taż przeniesiona została 
kopalnia Ustawiono bagier u- 
sypano torowisko żeby nie bro 
dzić po mokrvch bajorach Te- 


ren cegielni przecięto szynami, 
które kilku towarzyszv znalazło 
w lesie pod Kadynią  porzuco- 
ne i zarośniete trawą 

Obecnie prawie cały proces 
produkcji w cegielni kałdow- 
skiej jesť zmechanizowanw 
zaczynając od momentu wydo* 
bycia gliny aż do przekazania 
surowych cegieł na podnośniki 
i wózki kellerowskie. które od- 
wożą je do suszarek Zmechani- 
żowanie procesu produkcji po- 
zwoliło na znaczne podniesienie 
wydajności pracy. Tacv tow. 
tew jak: Blednicki. Jędraszek 
czy Kurzawa, pracują nieraz za 
dwóch czy za trzech. 


Nareszcie sukces 


Uporczywa walka o utrzyma” 
nie cegielni nie poszła na mar- 
ne. Po raz pierwszy od swego 
istnienia cegielnia w Kałdowie 
wykonała w lipcu plan produk- 
cji osiągając w  surówce 119 
procent, w wyrale ponad 100 
procent. I plan ten iest odtąd 
systematycznie przekraczany CO 
miesiąc. 

Z wyrabianej dotychczas ce- 
gły III klasy Kałdowo przeszło 
obecnie na produkcję I i II kla- 
sy. o którą ubiegaja się budo- 
wy. nie nadsyłając żadnych re- 
kłamacji Ilość gruzu  docho- 
dząta dawniej do 34 procent 
spadła teraz do 4 procent (przy 
dopuszczalnej granicy 5 pro 
cent). i 

Załoga uwierzyła w swe siły. 
Chodzi teraz o to aby jej po- 
móc utrwalić osiągnięte sukce- 
sy A Tczewskie Zakłady Prze- 
mysłu Materiałów Budowla- 
nych, którym cegielnia w Kał- 
dowie podlega. traja pod tvm 
względem wiele do nadrobie- 
nia. 


Il Zlot przodowników wvyszkólenia 
Marynarki Wojennej 


(Ð) W Gdyni odbył się II zlot 


przodowników wyszkolenia lu- 
dowej Marynarki Wojennej 

«W zlocie wzięli również udział 
przedstawiciele partii i władz 
miejscowych, delegacja WOP, 


delegacje Marynarki Handlowej | bre wyniki w wyszkoleniu. 


i Ligi Morskiej oraz. czołowi 
przodownicy pracy Wybrzeża 
W toku obrad przemawiał ku- 
mandor Urbanowicz, który 
stwierdził m. in. że w czasie 
ubiegłej kampanii letniej wiele 
sednostek Marynarki Wojennej 
osiągnęło poważne sukcesy 
szkoleniowe. Wzrosły 


narki Wojennej o wyróżnieniu 
załóg przodujących jednostek 
pływających, oddziałów  lądo- 
wych Marynarki Wojennej, ofi- 
cerów, podoficerów i maryna- 
rzy cennymi nagrodami za do- 


Miano i odznakę przodującego 
okrętu oraz nagrodę przechod- 
nią Dowódcy Marynarki Wojen- 
nej przyznano ORP „Błyskawi- 
ca“, miano przodującej baterii 
i nagrodę przechodnią Dowódcy 
Marynarki Wojennej — oddzia- 
łowi, w którym służy oficer Mi- 


szeregi | tuła, miano najlepszego trałow- 


przodowników wyszkolenia bo- | ca — jednostce pływającej, na 


jowego i politycznego, wzrosła | której służy oficer Mielczarskt. 
| R naszej Marynarki Wojennej 


Na zakończenie Zlotu odczy- 
tano rozkazy Dowódcy Mary- 


rzemieślniczej 


sób w pionie ZSP zorganizowa- 
no w toku 1950 i 1951 — 1.25) 
nowycn spółdzielń pracy. rze- 


mieślnicy zaś 'zrzeszeni w spół- | 


dzielniach pomocniczych Centra - 
li Rzemieślniczej zorganizowali 
782 spó:dzielnie pracy. 


W ostatnim czasie = występo- 
wało zjawisko  niezdrowej, a 
czasami wręcz szkodliwej kon- 
kurencji między obu centralam'. 
Do niedawna np. w Krasnym- 
stawie na zebranie założyciel- 
skiej nowej spółdzielni budo- 
włanej przebyli -instruktorzy 
organizacyjni Centrali Rze- 
mieślniczej i ZSP i każdy z 
nich agitował rzemieślników do 
zrzeszenia się w swojej centrali. 


Jest rzeczą zuyełnie jasną, że 
tego rodzaju sytuacja staje się 
z każdym dniem coraz bardziej 
kłopotliwa i przynosi poważne 
szkody w dalszym rozwoju spół- 
dzielczości pracy 

W odpowiedzi na sygnały. o 
tej niezdrowej sytuacji przesy- 
łane z terenu Państwowa Ko- 
misja Planowania Gospodarcze- 
go. Naczelna Rada Spółdzielcza 
ora» Ministerstwo Przemysłu 
Drobnego i Rzemiosła uznając 
słuszność tych dczyderatów po- 
stanowiły przystąpić do połącze- 
nia Związku Spółdzielni Pracy 
z Centralą Rzemieślniczą. 


Połaczenie na szczeblu cen- 
tralnym i wojewódzkim obu 
central. stwarza możliwość lep- 
szej niż dotychczas koordynacji 
działalności wszystkich spół- 
dzielń pracy. zrzeszonych w 
obu centralach. stwarza lepsze 
warunk* realizacji narodowego 
planu gospodar:zego przy peł- 
niejszej mobilizacji 1 lepszym 
wykorzystaniu rezerw ludzkich 
i kadr fachowych —oraz środ- 
ków materialnych. 


Obok tych niewątpliwie bar- 
dzo istotnych korzyści natury 
ogólnej płynących z połączenia 
obu central, brano także pod 
uwagę specyficzną sytuację ist- 
niejącą obecnie na odcinku 
spółdzielń rzemieślniczych i ko- 


rzyści jakie ta reorganizacja 
przyniesie rzemieślnikom. 


Większa pomoc 
i opieka 
nad spółdzielniami 
pomocniczymi 


s 

Centrala Rzemieślnicza w 
pierwszym okresie swojej dzia- 
łalności miała na celu organizo- 
wanie i rozwiianie spółdzielń 
pomocniczych przez zaopatry- 
wanie ich w surowiec, organi- 
zowanie nakładz'wa i uspołecz- 
nianie tą droga samoistnienia 
działającego rzemiosła. Funkcje 
te centrala z powodzeniem wy- 
konywała, doprowadzając ilość 
spółdzielń rzemieślniczych w r. 
1950 do 400, b , 

Pacząwszy od drugiej połowy 
1950 roku rzemieśląicy zrzesze- 
ni w spółdzielniach pomocni- 
czych, widząc w spółdziełniach 
pracy wyższą i lepszą formę 
crganizacyjną, zaczęli tworzyć 
spółdzielnie pracy Centrala ta 
stworzyła tą drogą około 800 
spółdzielń pracy, które zostały 
zorganizowane w wieiokranżo- 
wych wojewódzkich związkach 
rzemieślniczych w całym kraju 

Stay wielobranzowości — ko- 
nieczny w pierwszym etapie — 
w ostatnim czasie stał się bar- 
dzo uciążliwy i przysparza wie- 
le trudności w zakresie plano- 
wania, organizacji, produkcji. 
R: i zaopatrzenia. Wystarczy 
powiedzieć, że wojewódzki 
Związek Spółdzielni Rzemieśl- 
niczych. działający w zasięgu 
19 branż. musi sporządzać 
dla każdej branży oddzielny 
wycinek planu — a co za tym 
idzie i sprawozdawczość. 

Nie znaczy to, że należy zre- 
zygnować ze spółdzielń wielo- 
branżowych. które będą musia- 
ły istnieć nadal szczególnie w 
małych miasteczkach. W zasa- | 


BE jednak działalność gospo- 


darcza w obrębie jednej branży | 
jest bardziej ułatwiona i uprosz- | 
czona. 
Toteż 
zowanych 


istnienie  wyspeciali- | 
związków .branżo- ! 


wych pozwol z lepszym powo- 


dzeniem obsłużyć spółdzielnie 
| zrzeszone w  wielobranżowych 
| wojewódzkich zwtązkach rze- 
! mieśłniczych. 

Dążąc do organizacji rze- 
mieślniczych społdzielń pracy 
na bazie spótdzieln pomocni- 


czych, Centrala Rzemieślnicza 
skierowała całą swoją uwagę 
na spółdzielnie pracy, nie ota- 
czając należytą opieką rzerieśl- 
niczych  spółdzielń pomocni- 
czych Spółdzie!r.:e te borykają 
się obecnie z wiełoma trudno- 
ściami natury zeopatrzeniowej. 
technicznej i organizacyjnej 
Jednocześnie nie są objęte opie- 
ką i nie są zrzeszone w spół- 
dzielniach pomo niczych dzie- 
siątki tysięcy warsztatów rze- 
mieślniczych 

Rzecz jasna, że ten stan rze- 
czy. utrudniający dalszy rozwój 
rzemiosła 1 organizację spół- 
dzielń pomocniczych nie mo- 
że być dłużej teierowany. Na- 
sze państwo ludowe. otacza 
rzemiosło należyt: opieką. wy- 
razem czego było zryczałtowa- 
nie podatków, toczenie pra- 
cowników opieka socjalną, oraz 
cały szereg innych udogod- 
nień, które notujemy na odcin- 
ku rzemiosła. Nasze rzemiosło 
posiada bardzo powazne zna- 
czenie , perspektywy i nie mo- 
żemy dopuścić ño zmniejszenia 
jego stanu posiadania przede 
wszystkim w branżach deficyto- 
wych, takich jk optyka, ze- 
garmistrzostwo. grawerstwo itd 

Połączona. centrala będzie 
miała właśnie tn in. poważne 
zadanie znacznego rozszerzenia 
sieci spółdzielń pomocniczych i 
przyjścia z pomocą indywidual- 
nemu rzemieślnikowi, nad czym 
czawać będzie w nowej cen- 
trali specjalny pion. Poprzez 
zwiazki branżowe centrala czu- 
wać będzie nad poprawą sytua- 
cji  spółdzielń pomocniczych 
przy otrzymywaniu surowca i 
udziełaniu im zleceń przez spół- 
dzielnie pracy 

Nowe należyte ustawienie 
organizacyjne spó'dzielń po- 
mocniczych wiano w rezulta- 
cie doprowadzić do zorganizo- 
wania. w *nich przeważającej 
części rzemieślników. 

Połączenie ob" central. które 
pozwoli na uniknięcie w przy= 


Za najlepszego pilota morskie- 
go uznano oficera Jankow= 
skiego. ; 


szłości dublowania - działalno- 
ści, które usprawni produkcję i 
usługi, zmniejszy koszty apara- 
tu administracyjaego, wzmocni 
te. spółdzielnie, które pracują 
słabo 1 nierentownie — przy- 
czyni się niewątpliwie do stwo- 
rzenia znacznie dogodniejszych 
warunków da rozwoju spół- 
dzielczości,. r 


Obie centrale zdołały w cią- 
gu kilku lat zorganizować oko- 
ło 3.390 spółdzielń pracy, wyko- 
nujących bardzo poważne czyn- 
ności w naszej gospodarce. - 
Połączenie tych central przyczy = 
ni się w poważnym stopniu do 
okrzepnięcia i usprawnienia 
pracy tych spółdzielń, dzięki 
czemu w większym stopniu zdol 
ne one będą do wykonania po- 
ważnych zadań jakie przed 
drobną wytwórczością stawia 
plan sześcioletni. 


Przeprowadzić 1 
szeroką pracę i 
uświadamiającą ~ 
Komasacja obu central, a tę 
przede wszystkim ogniw wo- 


iewódzkich jest sprawą bardzo 
ważną i nie może być przepro- 
wadzona mechanicznie. Do pra- 
cy tej należy przede wszystkim 
wciągnąć samorząd spółdziel- 
czy. który powinen odegrać tu- 
'taj decydującą rolę. Komitety 
Miejskie i Powiatowe, Wydzia- u 
ły Przemysłu Wojewódzkich 

Rad Narodowych powinny tej 
sprawie poświę ić maksimum 

uwagi Należu na zebraniach 

spółdzielczych, na wojewódz= 
kich naradach branżowych. któ- 
re będą omawiałv te zagadnie-- 
nia, jak najdokł.dniej wyjaśnić 
szerokim rzeszom członkowskim 
zorganizowanym w  spółdziel- 
niach pracy — korzyści. płyną- 
ce z połączenia cbu central. 


Zmiany organizacyjne. które 
mają nastąpić na odcinku spół- 
dzielczości pracy stanowią dal- 
szy etap w przejściu do wyż- 
szych form w naszej gospodar- 
ce planowej na tvm odcinku. 
Winny się one przyczynić do 
dalszego usprawrienia pracy 1 
usunięcia niedociągnięć istnie=- 
jących na od.zinku spóldzięl= 
czościę pracy, LS 
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Czytelnicy i korespondenci piszą 


Wczoraj i dziś pewnej spółdzielni 


Rzemieślnicza 
Pracy Kotlarsko - Ślusarsko- 
Budowlana w Bielsku (woj ka- 
towickie) powstała 1 września 
1950 r. Kierownikiem został by- 
ły właściciel tego zakładu ob 
Władysław Dejewski Natych- 


miast po utworzeniu spółdziel- | prawiliśmy się z 
| jego kliką. 
w | działainości spółdzielni ujawni- 


ni ob Dejewski umieścił w za- 
rządzie, radzie nadzorczej, 
kasie swoich kumotrów i przy 
ich wspóludziale okradał pra- 
cowników spóldzięelni. 

Robotnicy wykonywali powie- 
rzone prace, za które kierow- 
nie brał pieniądze do własnej 
kieszeni W qniu wypłat przyno- | 
sił wódkę, upijał robotników i 
wywpłacał im tylko część ich za- 
rohków 

Pomimo ogromnych możliwo- 
ści spółdzielni. gdyż iest to je- 
dvny zakład w Bielsku remon-. 


tujący kotły i wykonujący ro- | kilka godzin dziennie przy re- 
ślusarsko - blacharskie. móncie budynku, porządkowa- 


boty 
kierownik Dejewski celowo nie 


tylko tłumi? jej rozwój, ale dą- niu nowych działów produkcyj- 


żył do jej jak najszybszego u- 
padku. Oczywiście dlatego że, 
wolałby ten zakład prowadzić ; 
jako właściciel prywatny 

W grudniu. 1950 r. powstała 
w spółdzielni podstawowa orga- 
nizacja partyjna 

Po pewnym czasie jej sekre- 
tarz tow Korior wykrył nadu- 
życia kierownika i postanowił! 
przedstawić jego sprawę na ze- | 
braniu. Ob  Dejewski. czując | 
zbliżający się koniec swych per- | 
fidnych machinacji (gdyż wie- | 
dział, że protokół z zebrania 
pójdzie do władz partyjnych). 
rozpłakał się przed tow Konio- 
rem i przysiągł gruntowną po- 
prawę. Tow Konior rozczulił 
się i sprawv na zebraniu nie po- 
stawił 


i 


Ten liberalizm drogo nas ko- | dukcji załoga nasza wzrosła 0 


Spółdzielnia | jest do chwili, 


| wanie 


gdy jeden z 
członków spółdzielni poszędł do 
Komitetu Miejskiego PZPR i 
opowiedział o wszystkim. 

Wówczas do zarządu i rady i 
nadzorczej weszli robotnicy. 

W ciągu dwóch tygodni roz- 
Deiewskim i, 
Generalna „rewizja : 


ła nadużycia na sumę ok. 100, 
tys. zł. 

Wielu członkom spółdzielni | 
wydawało się, że trudno będzie 
wprowadzić zakład na właściwy 
poziom. gdyż spółdzielnia była 
ogromnie zadłużona i zaniedba- 
na Panował w niej zupełny 
chaos. nie przestrzegano dyscy- 
pliny pracy. 

Robotnicy samorzutnie zosta- 
wali po godzinach pracy, by 
pracować bezinteresownie po 


niu podwórza oraz uruchamia- 


dów gruzu i złomu. Utworzyłliś- 
my nowy dział produkcji z od- 
padów, z którego już obecnie 
wysyłamy na rynek tysiące no- | 
zy 


Dzięki rozwojowi współza- 
wodnictwa i ruchu racjonaliza- 
torskiego podniosła się wydaj- 
ność pracy Produkujemy noże 
jarzynowe. Utworzyliśmy obec- 
nie lotną brygadę, która czyści 
kotły w zakładach pracy. Uru- 
chomiliśmy punkt usługowy i 
mamy w projekcie zorganizo- 
w najbliższych dniach 
czterech dalszych. | 

Do końca br. wyprodukujemy 
setki łóżek z odpadków rur oraz 
wiele różnych szafek itp. 

Wskutek rozszerzenia 


pro- 


sztował, ponieważ Dejewski o-,!50 procent, odczuwamy nadal 


czywiście postępowania swojego 
nie zmienił. 
Tak było do 1 kwietnia br., to 


brak rąk do pracy. 
WŁADYSŁAW SKRZELA 
Bielsko 


Gdy odmowa nie jest umotywowana 


W połowie lutego 1950 roku 
zacząłem ubiegać się o stopień 
zawodowego inżyniera geodetv 
W tym celu złoży!tem wymagane 
zaświadczenia d^ Zarządu Od-. 
działu Związku Mierniczych RP 
w Katowicach. który przesłał! 
naipiery do Zarzadu Głównego | 
Związku Mierniczych w War- 
szawie Zarząd Główny zatwier- 
Gził mi 13 lat praktyki zawodo- 
wei (w tym ieden rok praktyki 
na stanowisku zajmowanym 
zazwyczaj przez inżyniera) 
dnia 18 marca 1950 r skierował 
moje podanie do Komisji Werv- 
tikacvjnej na stopień inżyniera 
nrzy Politgchnice Warszawskiej 
Dział Geodezji | Melioracji. 

2 VI ub r. wpłaciłem na 
wskazane konto 1-2101 Urząd 
Skarbowy w Warszawie "2.500 
zi tytułem połowy opłaty eg- 
zaminacyjnej. 

Bvłem bardzo zdziwiony. gdy 
w dniu 8 XT ub roku otrzy- 
małem z Komisj: Weryfikacyj- 
rej zawiadomienie z poleceniem 
wpłacenia 75 zł na konto I-2150 
w terminie do dnia 20 XI ub 
roku į z zaznaczeniem, że wszel- 
kie wpłaty aa inne konto nie 
beda honorowane 

Uiściłem po rsz drugi opła- 
tę egzaminacyjna na nowe kon- 
to Jednocześnie w liście pole- 
convm zapvtałem Komisje We- 
rvfikacyjną. co mam zrobić. a- 
żebv wpłaconą uprzednio na 
niewłaściwe konto kwotę 2.500; 
zł otrzymać + gawrolem Po- 
n'eważ odpowiedz: nie dostałem. 
zwróciłem się du Urzędu Skar- 
bowego w Warszawie z prośbą 
a zwrot tamtei kwoty Urząd 
Szarbowy »dpowiedział mi. że 
powinienem sie zwrócić do u- 
czelni. przy której miałem skła- 
d-c egzamin. adyż wpłatę tam 
kierowano. 

W połowie kw:etnia br prze- 


Teatr 


słałem oryginał odpowiedzi U- 
rzedu Skarbowego do Komisji; 
Weryfikacyjnej z prośbą o wy- 
powiedzenie się w tej sprawie 
Tvm razem załączyłem znaczek , 
prcztowy na odpowiedż. | 

Dnia 11 maja br Komisia We- 
ryfikacyjna przy ` Politechnice | 


Warszawskiej zawiadomiła į 
mnie. że na posiedzeniu w 
dniu 2 XI ub roků Komisja 


Wervfikacyjna z powodu braku 
warunków przewidywanych w 
ustawie o stopniu inżyniera nie 
dopuściła mnie do egzaminu 
me wiem tylko o-takie warun- 
k, chodzi) O wp/aconej kwocie 
żadnego wyjaśnienia nie było. 

Decyzja o  niedopuszczeniu 
mnie do egzaminu zapadła 2. 
X] 50 r Dlaczego więc Komi- 
sja Wervfikacvjna pismem z 
ania 6 listopada ub. roku za- 
Żadała ode mnie uiszczenia o- | 
płaty egzaminacy:nej? Dlaczego | 
n niedopuszczenin mnie do €g- 
zaminu powiadomiła mnie do- 
n'ero 11 maja br? 

Zwróciłem się do Zarzadu | 
Głównego Związku Mierniczych | 
2 prośbą o interwencję Zarząd | 
Gtówny przesłał mói list do| 
Komisji i zawiadomił mnie. że 
odpowiedzi udzieli mi bezpo- 
średnio Komisia 

Minęły trzy miesiące, a wy- 
laśnienie z Komisji nie nadcho- 
dziło Zwróciłem się ponownie 
do Zarządu Głównego, który 
tym razem poradził mi udać się 
w tej sprawie do Oddziału 
Związku w Katowicach 

Zwracam się jednak o pomoce 
du redakcji. ponieważ nie wi- 
dze innej skutecznej drogi w 
walce z biurokratami. którzy 
n;e poczuwają się nawet do o- 
bowiązku odpowiadania na li- 


sty. 
TEOFIL KULA 
Bytom 


'mencie, demokratyczne władze 
| zwracały się niezliczoną 


przeprowadzenia regulacji rzek, 


|kając na decyzję władz, regula- 


TRYBUNA LUDU 


Nr 330 


Ofiary powodzi oskarżają reżim 
De Gasperiego 


Piętnaście razy w ciągu o- | 
statnich sześciu lat Włochy pół- 
nocne były nawiedzone przez 
powódź. 

W ciągu tych sześciu lat de- 
mokratyczni posłowie w parla- 


północno-włoskich 
ilość 
się 


wielu miast 


razy do rządu, domagając 


takich jak Pad. Reno i innych 

Ale, gdy bezrobotni Włoch 
północnych, przeprowadzając 
tzw. „strajki na odwrót“, rozpo- | 
częli na własną rękę, nie cze- 


cję rzeki Reno. byli rozpędzani 
przez policję Scelby A rząd De | 
Gasperiego. który przeznaczał 
corocznie setki miliardów lirów 
na zbrojenia tłumaczył się bra- 
kiem funduszów na przeprowa- 


AS- eie | dzenie remontów wałów ochron- 
inych Wywieżliśmy 5 samocho- ! 


nych i zabezpieczenie najżyż- 
niejszych ziem we Włoszech 
przed powodziami. ń 


Ludność nie wiedziała 
o zbliżającej się katastrofie 


Aż przyszła tragiczna jesień 
1951 roku. Olbrzymie deszcze, 
padające całe lato i jesień spo- | 
wodowały, że rzeki Włoch pół- 
nocnych zaczęły gwałtownie 
przybierać. Poziom ich podnosił 
się z dnia na dzień, z godziny 
na godzinę. 

Ale nawet teraz rząd nie pró- 
bował zapobiec zbliżającej się 
nieuchronnie katastrotie. Wła- 
dze, zapytywane przez żaintere- 
sowanych, wydawały uspokaja- 


| jące komunikaty Zamiast, choć- 


by w ostatniej chwili przystąpić 
do naprawy najbardziej słabych 
punktów uszkodzonych. od wie- 
lu lat nie reperowanych tam. 
władze, w zbrodniczej beztro- 
sce, zamykały oczy na zbliżają- 
ce się niebezpieczeństwo. 

Katastrofa przyszła nagle, dla 
wielu zupełnie niespodziewanie. 
Oto co mówi jedna z uratowa- | 
nych z powodzi kobiet, Pasquina 
Faccioli: 

„Kilka minut przed przerwa- 


'szeliśmy na szosie, przebiegają- 


,zawsze słuchaliśmy... 


| zostały 
|szych miast wody zalały Rovi- 


niem wału ochronnego, posły- | 


cej kilkadziesiąt metrów od na- 
szego domu, warkot motoru i 


i głos megafonu, który zawiada- 


miał, że istnieje niebezpieczeń- 
stwc przerwania wału ochron- 
nego przez wezbrane wody. Wy- 
wołało to u nas wszystkich zdu- 
mienie. ponieważ dotychczas : 
nikt sobie nie wyobrażał, że 
główny wał ochronny mógłby 
być przerwany. Nikt nas zresztą : 
dotychczas przed tym nie prze- 
strzegał, nawet radio, którego 
Potem u- 
słyszeliśmy głuchy szum. za- 
drżała ziemia i olbrzymia fala 
wody runęła przez wielką wyr- | 
wę w tamie w kierunku nasze- 
go domu...“ 

Tak było wszędzie. Wezbrane ` 
wody Padu przerwały wały o- 
chronne w kilkudziesięciu miej- | 
scach, gdzieniegdzie znosząc je 
całkowicie na długości kilkuset 
metrów. Trzy tysiące kilome- 
trów kwadratowych doliny Pa- 
du zamieniło się w wielkie je- 
zioro. Setki małych miasteczek 
zatopione, z więk- 


go i Adrię. Około trzysta ty- 
sięcy ludzi pozostało bez dachu 
nad głową. W wielu wypad- 
kach, przerwawszy wały 0- 
chronne. rozszalałe wody znosi- 
ły wszystko na swojej drodze. 
przewracając domy i grzebiąc 
pod ich gruzami setki ludzi 


Komuniści pierwsi 
w akcji pomocy 


Pierwszymi, którzy udzielili 
pemocy ludności terenów do- 
tkniętych powodzią byli komu- 
niści z organizacji partyjnych te- 
renów przyległych do doliny rze- 
ki. Na tereny dotknięte po- 


j wodzią udało się ponad sto ty- 
jsięcy robotników zmobilizowa- 


nych przez partię j Generalną 
Konfederację Pracy. Związek 
Miodzieży Komunistycznej zmo- 


biiizował swoich członków, | 


Gazeta 


'qemokratyczne 1 


'ratować zagrożor.ych 


którzy z całym samozaparciem 


'oddalj się pracy nad uratowa- 


niem życia dziesiątkom i set- 
kom tysięcy ofiar katastrofy. 
Demokratyczne rady miejskie 
wielu miast i miasteczek Włoch 
północnych rozpoczęły samo- 
rzutnie zbiórkę żywności i o- 
dzieży dla powodzian. Rozpoczę- 


to też akcję. mającą na celu za- 
dachu : 


pewnienie powodzianom 


nid g'ową. a w pierwszym rzę- 
dzie zabezpieczenie dzieci i ma-. 


tek ciężarnych 
W parlamencie 
munistyczna i 
wczwały do wysłania 
nych komisji 
ra miejsce katastrofy. 
s,ość rządowa odmówiła 


frakcje ko- 


specja! - 


i doliny rzeki Pad udali się jedy- 


nie deputowani komunistyczni i 
s«cjalistyczni, aby bezpośred - 
ro zapoznać się z potrzekami 


,Gotkniętej kleska ludności ij do- 


bemóc w organizowaniu pomo- 


lev 


Organizacje demokratyczne 


przekazały natychmiast na po- | 


moc dia powodzian poważne su- 
my pieniężne i rozpoczęły w ca- 
łvch Włoszech zbiórkę ubrań i 
p'ieniędzy dla ofar olbrzymiej 


i katastrofy. 


| Pierwsza ezynność rządu — 


uniemożliwienie pomocy 


A co zrobił rzad. aby dopo- 
móc powodzianom. aby zmniej- 
szyć rozmiary skutków klęski? 

Pierwszym zadańiem do wy- 
rełnienia, jakie postawił osła - 


"wiony minister spraw wewnę- | 
trznych Scelba prefektom miast | 


doliny Padu. było... 
żi'iwienie ‘udzielania pomocy 
bowodzianom przez organizacje 
robotników. 
Zokazano „osobom. postronnym'" 
ratowania tych, którzy nie zdą- 
zyli uciec przed powodzią. Po- 
leja otrzymała rozkaz strzela- 
nia do tych. którzy by bez po- 
zwolenia „władz“ ośmielili się 
śmiercią! 


Najbardziej oburzające było 


iabryczna „Warta Stalinowska* 


Komitet Fabryczny PZPR i Rada Zakładowa ZPB im Józefa Stalina w Łodzi wydały pierw- 


szy numer gazety fabrycznej pt 
i upowszechnianie 


„Warta Stalinowska** 


Zadaniem gazety jest popularyzowanie 
doświadczeń najlepszych przodowników pracy. jak również pomoc w usu- 


wuniu wszelkich braków i niedociągnięć oraz demaskowanie w swych urtykułach nierobów 


i bumelantów Na zdjęciu: tow Kazimierz Sokół czyta robotnikom artykuł wstępny 


> 


Prawdziwy głos dwóch Ameryk 


(sześciu obrazach). Reżyseria: Borys Dmochowski. Scenogra- 


fia: Igor Wuskowicz. 


Współcześni dramaturgowie 
radzieccy zajmują się w swvzn 
sztukach nie tylko życiem i 
sprawami ludzi radzieckich aie 
tylko sięgają w przeszłość. uk 1- 
zujec w swych utworach nal- 
ważniejsze węzłowe momenin 
historii narodów Związku Ra- 
dzieckiego. lecz również sięga- 
ja śmiało po tematy ilustrują- 
ce svtuację w krajach kapitali- 
stvcznych w szczególności de- 
maskujące prawdziwe oblicze 
imperializmu — amerykańskiego 
podżegaczv wojennych. przygo- 
towujących nową rzeź i liczą- 
cych na nowe dochody z niej 


Do tego rodzaju sztuk należy 
„Głos Ameryki“ Borysa Ławre- 
niewa laureata Nagrodv Stal- 
nowskiej, autora znanvch w 
Polsce sztuk takich. jak „Prze- 
lorma“. „Za tych co na morzu" 
i innych Sztuka Ławreniews 
jest bliźniaczą siostrą .Zaęad- 
nienia rosvjskiegot K Simona- 
wa. W obu tvch utworach poka- 
zane są dwie Ameryki Amery- 
ka Waszyngtona Lincolna. Drel- 
sera i Fasta. oraz Amervxa 
Trumana i. Achesona. gangste- 


rów i Ku Klux Klanu. 
AR 17 


Sztuka Ławreniewa została 
napisana później niż sztuka Si- 
monowa Jej autor widzi więc 
ostrzej i pełniej obraz sytuacji 
w ojczyźnie dolara W sztuce 
Simonowa maszyna terroru 
amerykańskiego aparatu ucisku 
działa jedynie środkami ekono- 
mieznej presji i szantażu Harry 
Smith. bohater _ „Zagadnienia 
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P oraz kasy PPK „Ruch" 


Centralny Polskiej 
Naczelnego 8-33-23. Sekretarz Redakcji 
A] brnej 6 i Pl 3-ch Krzyży 

za fi ul Srebrne i ac 3-0 zy 1 „ki 4 
gy anie fw 3 podać dokładny i czvtełny adres. Aġministracja: 


,ści Antvamerykańskiej. 


Występy gościnne Leningradzkiego 
Akademickiego Teatru Dramatycznego im. Puszkina, odzna- 
czonego Orderem Czerwonego Sztandaru Pracy, na scenie 
Teatru Polskiego w Warszawie. 


rosyjskiego” zostaje doprowa- 
dzony do ruiny finansowej, tra- 
ci wszystko: pracę, dom, żonę, | 
tylko dlatego. że nie chce na- 
pisać wbrew prawdzie i swym 
przekonaniom książki, której 
główną tezą ma być twierdze- 
nie. że Rosjanie chcą wojny Ka- 
pitan Kidd, bohater „Głosu 
Ameryki“ to również uczciwy | 
Amerykanin. który wierny jest 
swym pogiądom  demokratycz- 
nvm i przyjażni zawartej.z Ro- 
sjanami na polach bitew w 
Niemczech I jego chcą zmusić 
amervkańscy podżegacze wo- 
ienni do szczucia przeciw <0- 
jusznikom z czasów wojny I on 
również odmawia Lecz tym ra- 


| strony przedstawicieli wielkiego 


zem nie keńczy się to na ruinie, 
materialnej Tym razem skutki 
są znacznie groźniejsze dla 
przeciwnika amerykańskiego 
imperializmu, dla obrońcy ame- 
rykańskiej demokracji Tym ra- 
zem senator Wheeler. przedsta- 
wiciel wielkiego kapitału ame- 
rykańskiego. przeciwko któremu 
walczy Kidd. powoduje wezwa- 
nie dzielnego kapitana 


przed | 


Komisję do Badania Działalno- 


a gdy 
i to nie skutkuje — opłaca zbi- 
rów. którzy mają go zamordo- 
wać Kiedy i ten zamach nie 
udaje się i 
sam pada ofiarą celnego strza- 
łu kapitana Kidda. widzimy 
wreszcie na scenie faszystowską 
bojówkę spod znaku 
Amerykańskiego i 
Klanu. która w maskach, stano- 


| angielskim kolonizatorom i wy- 


jeden z bandytów | 
| wezwany przez 


|ści Antyamerykańskiej do zwró- 
Legionu | 


Ku Klux! man 
sługi. zdejmuje 


demoluje jego mieszkanie, mie | 


Borys Ławreniew: „Głos Ameryki“. Dramat w 3 aktach | nizuje napad na dom Kidda PE popas] 


Stalinowskiej“ 


został dokonany, że dopóki nie | 
zmienią się władcy tej Amerv- 
ki. Walter Kidd nie chce nosić | 
orderu 'otrzymanego z ich rąk | 
Oświadcza on, iż order jego bę- | 
dzie tak długo leżał u nich, do- | 


„Warty 


Foto CAF - Szarfhare 


pragnie go  unieszkodliwić w 
jednym ze swych więzień. 
Wartość sztuki Ławreniewa 
polega nie tylko na prawidio- 
wym nakreśleniu konfiguracji 
walki klasowej i walki o przy- 


socjalistyczna : 


parlamentarnych i 
Wieken 
Do: 


uniemo- | 


"| nędzy, 


| wystąpienie De Gasperiego w 
: Weronie, w dniu 17 listopada. 
Premier włoski przede wszyst - 
kim stwierdził, że „nic tu nie 
tyło do zrobienia“, 
siy przyrody to „siła wyższa“ 
itp. Ośmielił się przy tym głó- 
wng edpowiedzialność za rez- 
miary klęski zrzucić na ludność. 


„która nie chciała opuścić 
miejsca swego zamieszkania 
rumo napomnień ze strony 
władz i rosnącego  niebezpie- 


i czeństwa“. Bezcze!lne oświadcze_ 
nie premierą wywołało olbrzy- 
nie oburzenie ludności, która 
była świadkiem uspokajającycn 
i pomniejszających  niebezpie- 
czeństwo komun:katów wladz. 
© zamiarach rzadu niesienia 


jańsko - 
: mier 
iani słowa. 

crzemówienia. 


I po zakończeniu 
nie 


z rozmiarami kleski. udał 
natychmiast z powrotem do 
Rzymu. aby powitać na miej- 
scu swych panów. zjeżdżają- 
cych sie na konferencję atlan- 
liyckich agresorów į aby otrzy- 
mać rozkazy dalszego przyśpie- 
i zenia zbrojeń kosztem jeszcze 
wiekszej nedzy mas pracują- 
cych.. Było to dla niego znacz- 
ne ważniejsze od nieszczęścia. 
które dotknęło ludność Włoch 


Włosi żądają 
b pracy dła pokoju 


De Gasperi, tłumacząc bezsil- 
ność rządu wtbec powodzi 
(stwierdził, że siły przyrody są 
siiniejsze od cziowieka. Uda- 
“wał on. że nie wie o tym, o 


js'wo włoskie. O wielkich pla- 
'nach przeobrażenia przyrody 
uzez człowieka w Związku 
Radzieckim. o wielkich pra- 
cach regulacyjnych, przepro- 
wadzonych na rzece Huaj w 
| Chinach Ludowych na długości 
|1800 kilometrów — a więc wię- 
ice], niż wynosi długość całego 
| Półwyspu Apeninskiego. Uda- 
| wał, że nie wie o wielkiej pra- 
cy pokojowej. 


onieważ | “9 
p | nia 7 rocznicy PKWN 


vamocy dla powodzian chrześci_ | Bramy trwają od kilku miesięcy | 
demo'ratyczny pre-| 3 


nie powiedział natomiast | 


,ścić na trybunach 


WyzaB „I. JO 


Zespoły manewrowe stacji | 


Warszawa Główna Towarowa 
wykonały podjęte w dniu 5 lip- 


ca br. zobowiązania dla uczcze- 


Zespół starszego  ustawiacza 
Mariana Włodarczyka z rejonu 
Warszawa - Odolany zobowią- 


zał się przetoczyć bez awarii . 
180.000 wagonów. Do dnia 8 li- | 


siopada br. zespół ten przekro- 
czył już podjęte zobowiązania 


L [I C 


1480.582 wegony przetoczyły bez awarii zespoły 
manewrowe stacji Warszawa Główna Towarowa 


przetaczając 180.303 - wagony. 
Zespół starszego  ustawiacza 
Romana Polkowskiego wykonał 


podjęte zobowiązania, przetacza 
jąc bez awarii 100.000 wagonów. 


Zespół starszego ustawiacza Ta- 
deusza Szczęsnego  przetoczył 
również bez awarii 100.000 wa- 
gonów, a zespół starszego usta- 


wiacza Wacława  Niesłuchow- 
skiego przetoczył bez awarii 
160.279 wagonów. (w) 


Stolica otrzyma w grudniu halę sportową 


W byłych garażach Miejskie- | 
go Przedsiębiorstwa Komunika- 
cyjnego przy placu Żelazne 


roboty przy urządzeniu. hali., 
która w końcu grudnia będzie 


. T N E 
trudząc się. przekazana do użytku Źrzesze 


nu»wet zapoznaniem na miejscu : 
się | 


nia Sportowego „Gwardia“ Wiel 
ka hała sportowa posiadająca 
kilkanaście tysięcy metrów kwa 
dratowych zdolna będzie pomie- 
5 tysięcy! 


widzów i wykorzystywana bę- 
dzie do wszelkiego rodzaju 
igrzysk i rozgrywek sportowych 
w siatkówce, koszykówce, bok- 
sie, łekkoatletyce i in. oraz do 
treningów. 


Hala posiadać będzie central- 
ne ogrzewanie, które pozwoli na 
całkowite jej wykorzystanie w 
nadchodzącym okresie zimo- 
wym. (z) 


Robotaiczy zespół świetlicowy z Młynowa 


przygotowuje 


Robotniczy zespół świetlico- ! 


"wy załogi Młynowa przystępu- 


„je wkrótce 
' nowej 


do przygotowania 
sztuki Stanisława Pio- | 
trowskiego pt. „W rodzinnym 
domu“, z którą wystąpi na Fe-. 
stiwalu Robotniczych Kółek | 
Dramatycznych. Festiwal ten | 


, odbędzie się w początkach przy- 


czym wie całe niemal społeczeń- | 


„osoby grał 


| 


prowadzonej | 


|przez narody od Łaby do Nan- | 


FE nu. 

| Tragiczna powódź w północ- 
nych Włoszech ; jej potworne 
l konsekwencje, które kosztują 
życie tysięcy ludzi są naj- 
| zjniejszym 
| De Gasperiego. rządu wojny i 
rządu 
marionetek. Zbredniczy stosu - 
nek chadeckich władców do 
tragedii, która dotknęła naród 
w'oski, jest jednym z najcięż- 
szych przestępstw, popełnionych 
przez tych lokajcew amerykań- 
zkiego imperializmu. 


Naród włoski, w obliczu 
wielkiej tragedii. która dotknęła 
Włochy północne jeszcze zde- 
cvdowaniej, niż dotychczas żąda, 
aby miliardy przeznaczone na 
zbrojenia, zostały przeznaczone 
aa odbudowę Naród włoski je- 
szcze mocniej, niż kiedykolwiex 
dotąd domaga się. aby rząd 
wojny został zasiąpiony przez 
rząd pokoju i prstępu. 

x 

Naród polski jest głęboko 
wstrząśnięty tragicznym losem 
setek tysięcy robotników i chło- 
pów włoskich. Inicjatywę Cen- 
tralnej Rady Związków Zawo- 
dowych udzielenia pomocy po- 
wodzianom popierają z ca- 
łego serca masy pracujące Pol- 
ski 

Bowiem narody pracujące dla 
pokoju wyciągają pomocną dłoń 
do wszystkich miłujących po- 
kój narodów. 


ı śle powiązanegc ze światem 
|przestępców i zbrodniarzy 
Reżyser Borys Dmochow ki 
| starał się wydobyć polityczną 
treść sztuki 
raźnie konflikt między dwoma 


póki nie zmieni się rząd ame- | złość narodu amerykańskiego. | światami dwóch Ameryk Przy- 


orderów nie | 


będą dawać ludzie o czystych, 


Jej wartość polega również na 
optymistycznym wydźwięku. 


zastając swej niedoszłej ofiary rekach. od których przyjecie | Choć siły wstecznictwa i wcj- 


Zaletą obu sztuk jest Świado- | 
me i celowe przeciwstawienie 
Ameryce zbrodni i grabieży, 
Ameryce pragnącej nowej woj- | 
ny, ludzi innej Ameryki, tej do! 
której należy przyszłość Ale 
i w tym względzie Ławreniew 
idzie dalej niż Simonow W „Za- 
gadnieniu rosyjskim“ Harry | 
Smith jest demokratą i obroń- 
cą pokoju Są to pozycje, z któ- 
rych rozpoczyna swą ewolucję 
polityczną Walter Kidd Kiedy 
jednak Harry Smith do końca 
sztuki nie rozumie najgłębszych 
przyczyn wrogości imperiali- 
stów amerykańskich wobec Rn- 
sjan. dążeń imperialistów do 
likwidacji demokratycznych tra- 
dycji amerykańskich i do woj- 
ny. Walter Kidd dochodzi pod 
koniec sztuki pod wpłvwem roz- 
czarowań i prześladowań ze 


kapitału. amerykańskiego. jak i 
pod wpływem swegó przyjacie- 
la z lat woinv kom.nisty sier- 
żanta Mac Donalda. do wyraż- | 
nego i pełnego zrozumienia isto- | 
ty amervkańskiego imperiali- | 
zmu i idzie za swoim przyjacie-, 
lemn Mac Donaldem Walter į 
Kidd będzie odtąd czynnie wal- 
czył o zwycięstwo prawdziwej 
Ameryki. Amervki godnej naj- 
lepszych  tradycii farmerów. 
którzv podnieśli broń przeęjw 


walczyli sobie wolność i niepod- 
ległość I kiedy Walter Kidd | 
pełnomocnika | 
Komisji de Badania Działalno- 


cenia władzom radzieckim or- 
deru otrzymanego za bojowe za- | 
order amery-: 


wiacych amerykańską odmianę kański i rzuca go na stół owego | 
hitlerowskich mundurów. orga- siepacza. rozumiemy. że wybór! 


Zjednoczonej Partil 


„Robotniczej, 
8-82-29. Dział propagandy 8-08-89. 


Redaguje Komitet. 


| orderu 


byłoby dla niego za- 
szczytem Zaś order radziecki 
Kidd z dumą zatrzymuje 


Osią konfliktu dramatyczne- 
go „Głosu Ameryki* jest walka 
przeciw tym siłom, które chcą 
pchnąć Stany Zjednoczone do 
wojny przeciw Źwiązkowi Ra- 
dzieckiemu Od pierwszego 
obrazu sztuki, w którym sens- 
tor Wheeler mówi żołnierzom | 
amerykańskim, przebywającym 
zaraz po wojnie w Niemczech. 
że muszą przygotowywać się do, 
wojny z Rosjanami. aż po obraż. 
w lokalu Komisji do Badania 
Działalności Antyamerykańskiej. 
gdzie mówią o tym jawnie i cv- 
nicznie otwarcie przedstawicie- 
le amerykańskiego aparatu pań- 
stwowego. widzimy jaka była | 
koncepcja amerykańskiej poli- | 
tyki od chwili zakończenia woj- 
ny. aż po dzień dzisiejszy „Głos | 
Ameryki“ demaskuje tę posta- | 
wę i piętnuje ją Z drugiej stro- 
ny sztuka pokazuje dojrzewanie 
świadomości przeciętnego uczci- 
wego Amerykanina, który prze- 
konuje się czym jest tak zwa- 
na „amerykańska _ demokra- 
cja" i czym jest tak zwa- 
na „amerykańska wolność” Ka- | 
pitan Walter Kidd zostaje za | 
swoje przekonania usunięty z. 
wojska staje się przedmiotem | 
napadu bandytów i musi ucho- | 
dzić. gdyż grozi mu aresztowa- | 
nie i proces sądowy za zabój- 
stwo w obronie własnego życia | 

| 


Piękną postacią sztuki jest 
komunista sierżant Mac Donald, | 
dzielny żołnierz amerykański w, 
walce przeciw  hitlerowskiemu 
faszyzmowi. przywódca strajku 
w obronie praw  robotniczycn, | 
ofiara ustawy Tafta-Hartley'a. | 
który również musi ukrywać 
się, gdyż amerykańska policja! 


„Prasa“. Redakcja: 


Warszawa, 


ny są w Amervce duże i sziu- 
ka tego. wcale nie przemilcza. 
to jednak hart, odwaga i świa- 
domość najlepszych synów 
Ameryki pozwala wierzyć, ze 
zwycięstwo będzie po ich str'c= 
nie. że słuszna sprawa zwycię- 
ży Kiedy kapitan Kidd mówi. 
„Przysięgamy, że oddan:y 


wszystkie nasze siły, by zerwać | 


pętlę zaciśniętą na gardle Ame- 
ryki, by głos naszej ojczyzny 
znów dźwięczał jak ongiś, za 
dni naszych przodków“ — wię- 
rzymy. że tak się stanie | to 
jest głos prawdziwej Ameryki. 
tej do której należy przyszłość 


„Głos Ameryki" jest sztuxą 


| głęboko ludzką i głęboko ọpa- 
triotyczną Wyraża os w swej” 


pozytywnej tresci najlepsze cc- 
chy charakteru prawdziwych 
Amerykanów Jednocześnie jest 
to sztuka głęboko iuternacjo- 
nalistyczna Problem ten ilu- 
struje postać starej Murzynki. 
serdecznej przylaciółki i odda- 
nej domowi Kiddów niani. kto- 
ra do ostatka stoi wiernie przy 
kapitanie i przeciwstawia ban- 
dytom spod zneku lvnczu 
wa o sile ludzi białych, żółtych 


3tu= 


i czarnych. ktorzy solidarnie 
wywalczą iepszą przyszłosć 
świata. 


Bardzo plastycznie choć nie 
bez akcentów groteski przedsta- 
wione są również w „Głosie 
Ameryki“ postacie negatywne. 
śmieszne i odrażające zarazem. 


Ów senator Wheeler, pełno- 
mocnik Komisji do Badania 
Działalności Anty¿merykań- 


skiej. Scpundrell, młody cynicz- 
ny, kapitalistyczny dorobkie- 
wicz Butler. gargsterzy O'Le1- 
ry i Perkins — to postacie ty- 
powe dla amerykańskiego 
świata burżuazyjnego, tak ści- 


Dom Slowa Polskiego, 


Plac Kazimierza Wielkiego przy ut. 


szli mu z wydatną pomocą 
aktorzy Przede wszystkim Wu- 
syli Merkuriew, niezwykle 
prawdziwy, prosty i bezpośte- 
dni w roli sierżanta Mac Do- 
nalda. Przekonującą  sylwet- 
kę stwarza Anatol Dubienski 
(Walter Kidd). Bardzo dobrze 
gra mieszczańską chwiejną 
matkę Kidda, Anna Jesipowi*.. 
Szlachetną i dzielną żonę bo- 
hatera, która towarzyszy mu 
w jego walce aż da kdńca — 
|gra utalentowana młoda arty- 
į stka Lidia Sztykan Starą Mu- 
rzynkę-nianię w rodzinie Kid- 
dów, ciepło i zerdecznie juka- 
zuje Katarzyn Aleksandrow- 
| ska. Wymienić nalezy jeszcze 
Walentynę Kowel (Sally, żana 
Mac Donalda), Borysa Żukow- 
skiego (senator Wheeler), Grze- 
Zorza Osipienko (policjant Bre- 


| ston). Tamarę Aloszynę (Muri?) 


| Kidd siostra kapitana), Kor- 
stantego Kalinisa (jej nacze- 
czonego Butlera), Beniamina 


| Kleinera (Perkins), Włodzimie- 
rza Erenberga (Scoundrell) i Eu- 
geniusza Bereznickiego (O'Lea- 
ry) . 

Dobre realistyczne dekoracje 
zaprojektował Igor Wuskowicz 

Przedstawienie „Głosu Amc- 
ryki“ potwierdziło raz jeszcze 
| nasze wysokie mniemanie o 
| wielkiej rozpiętości repertuaru 
|i możliwości Teatru Lenin- 
,gradzkiego, który podobnie jak 
| historię Związku Radzieckiego i 
, przeszłość swojego narodu umie 
również starannie i wnikliwie 
ukazać sprawy i ludzi odległe- 
go kontynentu amerykańskiezo 
Oczekujemy jeszcze przedsta- 
wienia „Wieczoru Trzech Kró- 
li“ Szekspira. W ten sposób 
; będziemy mieli pełny obraz po- 
| szczególnych części i wszech- 
stronności repertuaru teatrów 
radzieckich. 


ROMAN SZYDŁOWSKI 


oskarżeniem rządu | 


zarysowując wv- | 


| 


a 


| Oświecenia w Polsce“. 


szłego roku w stolicy. l 

Zespół z Młynowa liczący 24. 
w okresie letnim: 
bajkę Aleksandra Puszkina 
„O rybaku i rybce“. oraz bajkę : 


nową sztukę 


Kryłowa pt. „Kłamca“ z którą 
kilkakrotnie występował w ra- 
mach wyjazdów ekip łączności 
miasta ze wsią w spółdzielniach 
produkcyjnych w Woli Trębs- 
kiej w powiecie gostynińskim, 
we wsi Słomczyn i innych, 
Zespół świetlicowy posiada 
własną świetlicę w baraku przy 
ulicy Żytniej, gdzie dwa razy 
w tygodniu pod kierunkiem in- 
struktora urządza próby chóru. 
Posiada również bibliotekę li- 
czącą około 500 książek, gry, 
radio-adapter i pianino. (z) 


Fabryka Maszyn i Urządzeń Młyńskich 


wykonała roczny 


Fabryka Maszyn i Urządzeń | 
Młyńskich wykonała w 100 pro- | 
centach roczny plan produkcyj- 
ny w dniu 15 listopada i 

Na osiągnięcie to wpłynęły , 
podejmowane przez załogę zo- I 
bowiązania produkcyjne Na I, 


amerykańskich | gia: załoga podjęła zobowią- | 


zanie wykonania rocznego pla- | 


plan produkcyjny 


nu produkcyjnego dv dnia 30 li- 
stopada br. Dalsze zobowiąza- 


¡nia produkcyjne załogi podjęte 


dla uczczenia 22 Lipca i 34 ro- 
cznicy Rewolucji Październi- 
kowej. przyczyniły się do skró- 
cenia terminu wykonania pla- 
nu. 


Liga Morska organizuje kursy przysposobienia 


żeglarskiego 


Okręg Stołeczny Ligi Morskiej 
przystąpił do organizowania 
masowych kursów przysposobie- 
nia żeglarskiego. 

Ostatnio kurs taki został zor- 
ganizowany w świetlicy Zarzą- , 
du Głównego Ligi Morskiej 
Uczestnicy kursu po przeszko- 
leniu teoretycznym przejdą , 
szkolenie praktyczne w Ośrod- 
kach Żeglarskich LM i w przy- 
szłym roku po zdobyciu SPO 
będą mogli przystąpić do egza- 
minu na stopień żeglarza. 


Podobne kursy będą otwie- 
rane w różnych punktach War- 
szawy w miarę napływania 
zgłoszeń kandydatów. W naj- 
bliższym czasie Liga Morska u- 
ruchomi kurs dla robotników 
MDM i Żerania. = 


Przyjęcia na kursy przyspo- 
sobienia żeglarskiego przyjmuje 
Zarząd Okręgu Ligi Morskiej 
Warszawa, ul. Widok 10, co- 
dziennie w godz. 14—16. 

(kw) 


Wmurowanie tablic pamiątkowych poświęconych 
wybitnym działaczom wieku Oświecenia 


Dla szerszego zapoznania mie- 
szkańców Warszawy z postępo- 
wymi tradycjami naszej prze- 
szłości zostanie otwarta w dniu 
17 grudnia br. w Muzeum Na- 
rodowym wystawa — „Wiek 

W tym samym dniu zostaną 
odsłonięte dwie tablice pamiąt- 
kowe poświęcone pamięci po- 
stępowych działaczy tego okre- 
su. Jedna z nich wmurowana | 
będzie na odbudowanym pałacu 
Ogińskich przy placu Feliksa 


—_— mm 


KOMUNIKAT DOKP—WARSZAWA 


Dyrekcja Okregowa Kolei Pań: | 
stwowych przypomina, że termin 
wolny od składowego dla przesyłek f 
drobnych wynosi 6 godzin od chwili | 
zawiadomienia odbiorcy o nadejściu | 
przesyłki. z 


TEATRY 


Polski — „Mądremu biada" — g. ] 
19. 


Kameralny — .Grzech* g. 19 

Nowy — „Pygmalion“ — g. 19. 

Powszechny — „Powrót' — g 19 , 
io POZERY — „Mieszczanie“ g. | 

Muzyczny — „Bajka“ — g. 19. | 

Nowej Warszawy — „Poemat pe- , 
dagogiczny* — g. 19. ` ! 

Guliwer — „Trzy pomarańcze" s 
5. 12 | 
RAGE — „Interwencja" — g | 

Syrena — „Dwa tygodnie w raju“ 
2, 1915; 

Opera — „Pan Twardowski“ — g. | 
19. 

Lalka — „Maciej Kłosek“ — g. 14. 

hiNĄ 

Moskwa — „Daleko od Moskwy“ 
=g. b), 16.30, 18.45. 21. 

Palladium — „Bajka wiosenna“ — 
8. 15 i 16 „„Wieiki obywatel“ — se- 
ria II, — g. i7. 19. 

Atlantic — „Błękitne miecze“ — 
dodatek — „Grzech — g 15, 17, 19. 
21. i 

Praha — „Czekaj na mnie“ — g 
153 TA i 

Polonia — „Pogromca Atamana" i 
— dodatek -O puchar ZSRR" — g | 
14, 16. 18, 20. 

Stolica — „Zwycięzca przestwo- | 
rzy“ — dodatek „W kruu socjaliz- 
MIES "g. (147 46 ŁólBa 40 

w—z — .Zwycięeskie skrzydła“ — 
dodatek „W Berlinie złączyły się | 
dłonie“ — g. 14, 16. 18. 20. i 

1 Maj — „Zwariowane lotnisko“ 
— dodatek ./ Twórczość Szyszkina''— 
58114,016. MA7320: 

Ochota — .Błvsk przed świtem“ i 
— g. 14, 16, 18, 20. 

Syrena — .Było to w maju“ —} 
dodatek .„.Alger walczy" — g. 15, 17, i 
49523 k 

Tecza — „Boiownik wolności“ — !? 
8 13.45. 16, 18.15, 29.30. i 

Lotnik — „Chiński cyrk — doda- i 
tek „Na poludniu Chin" — g. 16, 18, | 
20. 


19 


| Koncert solistów, 


7- 


| Dzierżyńskiego. W palacu tym 


w 1794 roku obradował rewo- 
lucyjny Klub Jakobinów. Człon- 
kowie Klubu Jan Dembowski, 
Jakub Jasiński. Kazimierz Ko- 
nopka,: Tomasz Maruszewski, 
Józef Meyer i wielu innych 
przewodzili ludowi Warszawy 
w walce o wolność. 

Druga tablica wmurowana zo- 
stąnie na Rynku Starego Mia- 
sta Nr 21, w domu, w którym 
28 lutego 1812 roku umarł Hugo 
Kołłataj. (kw) 


Po tym terminie kolej pobiera 
składowe w wysokości 12 zł. za każ- 
de rozpoczęte 100 kg i dobę. 

Dła umożliwienia odbioru przesy- 
tek ekspedycja kolejowa Warszawa 
Gt. Towarowa, aż do odwolania wy- 
daie przesytki do godz. 19 z wyjąt- 
kiem niedziel i świąt. 


= RADIO 


ŚRODA, 28 LISTOPADA 


| Program [— na fali 1322 m. 


Uwaga: Stacja czynna od godz. 15.25 

Program. dnia 15.25. Wiadomości 
16.00. 20.00. 23.00. 

15.30 Aud. dla dzieci, 16.20 Kon- 
cert p.d. H. Debicha, 1700 Głos Ma- 
ią kobiety, 17.15 Aud. oświatowa, 
17.30 Komp. Tygodnia, 1800 Z kraju 
i ze świata, 18.20 Ulubione melodie, 


i 18.45 „Pieśń o partyzancie Bieńxo" 


— aud sł-muz., 19.00 Koncert ma- 
sowy. 20.30 „Samochodem po pieśni 
ludowe“ — aud, si.-muz., 20.59 Od- 
powiedzi „Fali 49', 21.00 Konrərt 
Chovinowski. 21.30 „Szkice weglem“ 
— odc. noweli H. Sienkiewicza, 21 45 
„Symfonie Mozarta“, 22.15 Muzyka 
taneczna. 


Program II — na fali 367 m. 


Program dnia 5.55, 13.25. Wiado- 
mości 5.05, 6.00, 7.00, 7.55, 12.04, 17.03, 
2100. 23,50. 


5.10 Koncert, 6.05 Wszechnica Fa- 
diowa, 6.25 Aud. dla wsi, 6.35 Mu- 
zyka rozrywkowa. ludowa | pieśni, 


8.00 Jezyk rosyjski, 8.20 Muzyka, 
855 Aud. dla kl. T i TI, 9.20 Aud. 
dla El. IV, 9.40 Mozaika muzyczna 


| 10.20 Radzieckie melodie rozrvwkno- 


we. 10.55 „Jezioro | n'espodzianki“ 
j fragm. pow. T. Gożdżikiewicza. 
11.15 Muzyka 1 aktualności, 11.45 


Głos mają kobiety. 12.15 Wieś tañ- 
czy i śpiewa. 12.30 Aud. dla wsi. 
12.45 Na swojską nutę. 13.15 Infor- 
macie, 13.30 Wszechnica Rad'awa, 


| 13.45 Aud. dla kl. V—VII. 14.10 Utwo- 


ty komp. czeskich. 14.70 „Parche- 
raienko — żołnierz rewo!luci* — ode. 
pow. W. Iwanowa, 14.50 Koncert 
p.d. W. Górzyńskiego. 15.30 Aud 
dla dzieci, 16.00 Wszechnica, Radin- 
wa. 16.20 Dziennik warszawski. 16.03 
17.05 Pogadanka 
sportowa, 17.15 Muzyka ludowa, 
17.45 Język rosvjski. 18.0 Tadiowy 
konkurs chórów. 13.30 Wszechnica 
Radiowa, 18.50 Muzyka rozrywkowa 
19.30 Muzyka i aktualności. 20 00 
Koncert n.d. T. Seredyńskiego. 20 45 
Wsnomnienia robotnicze 21.70 Gra 
Ork. p.d. J. Caimera, 21.50 Kronika 
kulturalna, 22.20 Koncert, 22.40 Mu- 
zyka taneczna, 23.00 Utwory Miko- 
łaja Medtnera. 


Miedzianej. Telefony: Redaktor "Naczelny 38-22-60 Z pca F 

Dział partyjny 7-34-30 Dział zagraniczny 8-82-25. Dział ekonomiczny 7-34-10. Dział kulturalny 8-65-25. Dział listów i interwencji 8-65-23. Dział miejski £-71-82. Cęntrala: 7-01-21. X W WARE” 
62. Redaktor techniczny 7-01-21 Prenumerata i kolportaż PPK „Ruch“ Oddział w Warszawie, ul. Srebrna 12, centrala telefoniczna 804-20. 22, 23, 30. Wpłaty na prenumerate pocztową przyjmują wszystkie Urzędy Pocztowo - Telekomunikacyjne 
16. Prenumerata miesięczna w kraju 4 zł 50 gr, prenumerata zbiorowa od 5 egz. na jeden adres, partyjna 2 zł 25 gr. zagraniczna 9.— : 
Warszawa. ul. Wiejska 12, tel, 7-52-50. Zakłady Graficzne i Wydawn. Dom Słowa Polskiego. 
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„Zł. Konto PKO — Nr 1-14008. Przy zgłoszeniu prenumeraty należy 


2-B-45355 


e. 


Pa., WESA 


- 
W5Kal 


